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Blok wyb 


Warszawą, 20 października. 
Rakowaria NZ sprawie utworzenia 


Wspóliego bloku wyborczego cen- 


trum | prawicy toczą się w dalszym 
ciągu 


“Mo 


Frócz stronnictw w chodzą- | 


orczy centrum i prawicy. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


cych w skład Chieny (Z. L. N, Ch 
N. i Ch. D) do bloku wyborczego 
wejdą strorrictwa P, S. L. „Piasta” 


|i N P. R. 


Ze wzgiędu ta wygórowane mp? 


tyty na mandaty poszczególnych kan 
dydatów. rokowania napotykają na 
duże trudności.  miemniei jednak 
Sprawa utworzenia ploku wypborcze- 
go iest prawie przesądzoną 


Odpowiedź polska w sprawie Chorzowa. 


Warszawa. 20. 10. (PAT). W dniu 
IS b. m. rząd polski wystosował do 
poselstwa niemieckiego w Wansza- 
wic note werbalna w odpowiedzi na 
üote Niemiec z dna 2 bm. w kwe- 
stii Chorzowa. Zgodnis ze swojem 
stanowiskiem pierwotnem, wyrażają 
cem sie w gotowości podięcia roko- 
Wań na plaszczyźne polubownego 


Uporczywe pogłoski o dymisji min. Czechowicza. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 20 października. 
W dniu dzisiejszym prezes Rady 
Min. przedłożył Prezydertowi Rze: 


B. prem. Grabski o manifeście bankierów. 


(Telefonem od nasze ge korespondenta). 


Warszawa, 27 puździer”ika. 


Były premier GrabsAr ocenia ma: 
aliest gospodarczy międzynaradowe; 
finansiery bardzo pesymistycznie. P 
Urabski twierdzi, iż autonom mani 
festu chodzi o zniesienie wszelkich 
barier celnych. W wypadku urzeczy 
Wastnietją ideałów międzynarodowej 
luinsjery kraj nasz zalany zestanig 
Produktami niemieckimi, przemysl 
ztstąuje zupełnie zmszczony i pań- 
Stwo zęiazie do roi kraju typowo 
"niczego P, Grabski wyraża Ździ: 
wienie, jak przedstawiciele finansów 


Stan rokowań handlowych polsko-niemieckich. 


Warszawa. (Tel. wł) Poset Dia. 
mimi. czionek delegacii polskiej, wy 
Powiedział na wywiadzie dzien. 
oatsljrr Justepiiace poglądy na 

um rokowań pałsko -niemieckich. 
W perrraktiej rea o ukkatl hardlo- 
Wy z Niemcami, osiagnięto zgodę 
Niemców ra qrenozycngolską. Zgo- 
da ta mMerylko gotowa przyspieszyć, 
ule także doprowadzić do pomyśŚ!ne- 
e zakończenia rokowania. Dotych- 
czas obradowaro w dwóch komi- 
"ACH: w komisji dla spraw wiażdu 
t osiedłeria oraz w komisji celowej. 
w pierwszej komisii z naszej stro- 


załatwienia całokształtu sdrawy i 
te przedewszystkiem drogą bezpo- 
średniej rozmowy między dyrekcją 
fabryk: chorzowskiej a Interesowa- 
nemi spółkami „Bayerische | Ober- 
schlessische“, ewentualnie z udzia- 
lem delegatów rządów. Rząd polski | 
wyraża żal, że rząd mięmiecki propo- | 
zycję tę pominą! milczeniem. Tem! 


czypospcite: do podpisu akt dymr-; 
syjny wiceministra skarbu p. D: ngla | 
Pogłoski o ustąpieniu mmia. skarba 


polskich mogli podpisać ten manj- 
fest. 
DLACZEGO P. KARPIŃSKI POD- 


PISAŁ? 

P. Karpiński, prezes Banku Pol- 
skiego, który podpisat manifest mic- 
dzyrarodowy finanmsiery, ośw.adczył 
że wystosował do gubernatora Ban 
ku Anglii pismo, w którym zastrzegł 
się co do treści manifestu, podkreśla- 
jac, że aczkolwiek zniesienie barier 
celnyc! iest usprawiedjiwiome, 10 je- 
dnak kraje Słabe ekonomiczne do 
czasu równomiernego nasycera ka- 


ny niema żadnych żądań, istnicia je- 
dymie zadania Weneckie i nie była 
sposobności uzyskania dło nas wza- 
jemności. Wobec tego komisia ta 
nie mogła dojst do zalatwienia tych 
"praw. gdyż żądania nasze koneen- 
truią się w komisji cłowej. 
Dełegacia polska  zapropenow dia 
wspólne posiedzenia obydwóch ko- 
misji, a to celem zaadezienia zrówno. 
ważenia obustromiyci żądań. Pier- 
wetrie uiemiecka delegacia na to 
zadanie odpowiedziała  odmrowmie. 
Pod wplywem jednak nienieckich 
władz centrah:ych delegacia niemie- 


ntemnici rząd polski w myśl mowyż- 
szego pedtrzymuie aadal gotowość 
do podjecia rokowań. uważając jed: 
nak. że obowiazek  cdaqia fabryki 


churzowskieł w naturze nie wynika, 


aw z kosweacii genewskiej, ant też 
z w vroku Frybunańa haskiego. 


Czechowicza powtarszaią się upor- 
czywie dike następców wymieniają 
p Giiwica, lub Michalskiego, 


pitałami muszą się odgradzać od 


nadmiernego importu. 


SCEPTYCZNA OCENA MANIFE. 
STU. 

Waszyrzton, 20. IL. (PAT) Mo- 
wiąc o amiędzynmiwodowym. manifa- 
ście gospodarczym prezydent Cooli- 
dge oświadczył że me miał zeszezo 
czasu zapcziać się dokiadnie z jego 
treścią, lecz wydaje miu. she, że ma 
niicst ten vie zdoła wiele uczynić 
dla Sprawy cżywienia handiu uro. 
peiskiego, 


dka zgodziła się na propodzycię pol- 
ską i w pierwszych dniach bieżące- 
go tygodria odbędzie się posiedze- 
vie „przewodniczących komisii cto- 
weji oraz komisii do wjazdu i-osie- 
dlenia Na posiedzenia: tem bedzie 
dama pierwsza sjiosobność szczegó - 
iowego omówienia całego traktatu. | 
PZ czwartek odtędzie się posiedze- 
nic obydwu komisji, na kiórem pa 
uzgodnieniu spraw na zebraniu prze. 
wodniczących, praca będzie mogia 
rażriej postapić. 

—-— 


M e A ZZ, WON OPO 


Nadzwyczajne posiedzenie 
Rady Ministrów. 


Warszawa, 20. 10. 1AW.) Dziś ra- 
no powrócił do Warszawy wicepre 
mier p. Bartel. O gadz, 5-tei papot. 
rcz poczęło się posiedzenie nadzwy- 
czajne Rady Ministrów pod przewo- 
drictwem Marsz, Piłsudskiezo. 
Prócz szeregu spnaw bieżących, oraz 
ostatecznego uzgodnienia dekretu 9 
Komitecie Obrery Państwa na po- 
rządku dziennym szereg spraw per- 
sonalryci. 


—00— 
Zmiany w Ministerstwie 
Spraw Zagran. 
Warszawa, 20. X. (AW.) Kolpor- 
towane od dawna pogłoski o dy- 
misji szefa departamentu ogólnego 
M. S. Z. potwierdziły się. Miejsce 
to zajmie pułk. Ignacy Matuszew- 
ski b. attache wojskowy w Rzymie, 
któty przeszedł ze służby wojsko- 
wej do dyplomacji P. Matuszew- 
ski był wysuwany swego czasu na 
stanowisko posła polskiego w Bel- 
gradzie. 


- —00— 

Gabinet ks. Saipla w Austrji. 
Wiedeń. 20. 10. (AW). Zgroma= 
dzewie narodowe wybrało dnia 20 b. 
ni. w polude ks. Sepia kanclerzem, 
poczem zatwierdziło listę newego 
gabinetu. Ks. Seipel obejmie rów» 


wiej kierownictwo min. spraw zagra 
ncznych. Zgromadzenie narodowe 
rozpoczęło dyskusję nad deklaracją 
nowego rządu. 


Notowania giałdows. 


Dolar w wolnym Obrocie dnia 
20 b. m. w Warszawie 0.04 zł = w 
Krakowie 9.04 zł. -- wę Lwowie 
002 zł. 


tlrzedowe rotowama giełdy war- 
szawskiej. Doiar transakcic 200 — 
sprzedaż 9.02 —- kupno 8.05. 


Nowy Jork transakcie 9.0 
sprzedaż 9.02 --- kupno 5.99. 

Zurych urzędowy. N. Jock 5.18; 
Londyn 25.11 7/8; Paryż 15.20, Wig- 
det 48.05:  Prama”l5i3z5w „Włochy 
2205; Belgia 14.62: Budaocszt 72.59 
Sofia 3.145: Holandia 207.30: Oslo 
127.10: Kcpenhaga 137 75; Sztokholłei 
138.4375; Hiszpania 73.70; Bukareszt 
27625: Berlin 12330; Belgrad 9.145. 

Pogiełda newoiorska. Warszawa 
1137; Londyn 4.84 15/16; Paryz 
2.937; Wiedeń 14.12; Praga 2.0627; 
Włochy 4.7245; Begja 2.795: Buda- 
peszt 14.12: Szwajcania 1931; Sofia 
0.72: Hoiandja 40.00: Oslo 24,47; Ko. 


o 


penliaza 26.60: Sztokholm 26.74; 

Hiszpania 15.15: Bukareszt 054; 

Berlin 27805; Belgrad 1.77. 
emi i] porzez 


W oki 


4 Lwów, 21 października. 

(x) Wiadomość o skr$tobórczęm 
morderstwie, dokonanęm ma osobie 
śp. kuratora Sobińskiego wstrząsnę- 

ła nie tylko miastem naszem, ae i 
Państwem całem i rozeszła się już 
donośnem echem po całym niemaj 
świecie. 

Z rąk mordercy zginął człowiek, 
który całe swe mesSkazitelnę życie 
młósi w ofierze dobru Ojczyzny i 
Państwa, służąc mu niezłomnie we- 
die najłepszej wiary inie zważając 
wa trudności na jakie na wybimym 
posterunku, niejednokrotnie naPoty- 
kał, 

A postiermek to był niezwykłe 
odpowiedziakty, nastręczający stale 
cały szereg ciężkich zadań, Złączo- 
nych a nierozwiązanym jeszcze Mro- 
biemem mniejszości narodowych w 
wschodniej połaci Matopolskii. 

Żaden inay kurator na obszarze 
Państwa naszego nie ma tak trud- 
lej pozycji jak kurator okręgu 
szkolnego lwowskiego. Do zadań 
bowiem pedagogicznych i obowiąz- 
ków złączonych z organizacją szkiol- 
qdictwa w młodem Państwie —— db- 
łącza się ieszcze kwestia Polityczna, 
związana zę szkoln:ctwem mniejszo- 
śc narodowych w szczególności 2 
aspiracjami szkolnemi ludności ukra- 
ińskiej Od wielu bowiem lat była 
sakolnictwo w naszej dziednicy tere- 
uem tarć  narodowościowych a 
Ukraińcy. niejednokrotnie uzałeźniałi 
jeszcze w czasach zaborczych swa- 
je ustost.kowanie się do Polaków od 
„koncesji jakie w dziedzinie szkoły 
uzyskali. 

Często to był wynik ich rzeczywił 
stych aspiracji, merzadko tednak 
stawały se sprawy szkolne parawa- 
gem dla załatwieria rachunków na- 
rodowościowych i partyjnych. 

Lata powojenne rozpętały szowi- 
tizm narodowościowy i ten odbit się 
także niedwuznączmie na szkolni- 
ciwie małgpolskiem. 

Sp. kurator Sobiiski spełniał tru- 
dne swe zadasie wytrwale od 7 lat 
i zasłużył sobie swą sumienmą pra- 
cą i umiejętną wnikliwością w poło 
żenie szerokich rzesz nauczydiel- 
skich na szczere uznanie władz i 
wdzięczność Podwładkhych nau- 
czycieli. 


| WINA RIEDLA: | 

Jako człowiek kryształowega cha- 
rakteru umiał pogodzić Obowiązki 
wysokiego urzędnika z dužem po- 
czucie przynależności do szere- 
gów, z których sam wyszedł, 

Nie jego winą było, że we wszyst- 
kich konstelacjąch przeróżnych ga- 
binetów rządowych, jakie przewinę- 
ły sie w Pañ twie naszem od B lat 
teka ministra oświaty była także 
przedmiotem politycznych i partyj- 
nych targów : że dostawała się ona 
często ludziom mało do tezo Nowo- 
łanym. a względnie tylko „powoła- 
nym. a vie mającyn: potrzegrych 
kwalifikacji. Stąd niejedrolitość linj 
wytycznej w sprawach "naiważniej- 
szych, stad wiecznę. niezdrowa 
eksporymeutowanie na organizmie 
szkoły. 

Sp. Sobiński sarna się zachować 
swój  dywidualny kręgosłup, a 
przytem Costósawywać sie do wy” 
mogów, jakię na niego nakładały 


T Em o EZ O ARE Ea ZE ZĘ O Ó E | RO 0 Ó ED a E PAL ROLL 


„KURJER LWOWSKI" 


ohydnego 


„wyższe sfery“, wrzebilające się 
między ratfam: różnych wpływów 
politycznych. których zgubne skutki 
najbardziej dają się odczuważ w or- 
gauizaci szkulnictiwa. 

Toteż tem więcej żal człowieka 
który padł na posterunku — jaka o- 
fiara prądów, nurtuiacych podwład- 
cą mu instytucją w miczem nie 
bonosząc osolbistei winy. 

Jako widoma głowa magistratury 
szkolnej stał się Ofiarą systemu idą- 
cego z góry ji nieskrystalizowanych 
stosunków, które panują nietylko 
w tej dziedzinie naszej baństwowo- 


ICZU 


r ści, = 


W tej chwili nie wiemy ięszdze 
kto był sprawcą Ofydnei zbrodni, 
ale czólne przeświadczenie nie może 
szukać go gdziemdziej, ak w koach 
ukraińskich terrorystów. Widać z 
szeregu pogróżek, jakie dochodziły 
Śp. kuratora, że w nim upatrywałty 
pewne kola ukraińskie zaporę w u- 
rzeczywistnieniu ich szerokich pla- 


riątek. 22 naźdeeruska  |926 


mordu. 


nów szkolnych i jego wybrano też 
jako ofiare, która ma Świadczyć 
przed światem o rzekomej „Krzyw- 
dzie* ruskiej. Smutno jest,że za- 
ślepienię szawimistyczme nie przebie- 
ra w środkach, że nienawiść rodzi 
takie owoce, iak ohydą ociekalący 
mord przy ul, Królewskiej. 

Nie dawnej zak onegdaj — pisząc 
o stosunkach panuiących obecnie w 
Czechosłowacji w związku ze zmia- 
ną rządu zastępowaliśmy ideę, 
jaką żywi zawsze miezależia opinia 
demokralyczna, ideę współpracy 
państwowotwórczej z amniejszościa. 
mi narodowemi. Przyznać trzeba, że 
w chwilach takich, jakie przeżywa 
społeczeństwie polskie po skrytobój- 
<zem morderstwie, ogarnia nawet 
rajwiekszych zwolenników wspól- 
życia pesymizm, nodlzią się głebokie 
wajltpiiwości co do możliwości jakie j- 
kołwiek pracy budującej. Jeśli mord 
przy ul. Królewskiej ma być dalszen: | 
Ggniwem w szeregu krwawych i 
zbrodniczych demonstracji w rodza. 
lo" | 


Min. Zaleski zwolennikiem żydowskiej 
autonomji kulturalnej. 


Warszawa. (Tel. wł). 

Minister spraw zagran. p. Zale ski 
udzielił dłuższego wywiadu dyrekta- 
rewi żydcwskiej agencji telegraficz- 
nej w Nowym Jorku p. Landanowi 
na tema: postulatów żvdowskica w 
zakresie autonomii kubkuralee:. 

Wedle relacji sionistycznego „Na- 
szego Przeglądu” oświadczył p. min. 
Zaleski w tej sprawie co następuje: 

„Upątruąc w wysitkach organizas 
«tj słonisiycznych uprawnione i stu- 
szne dążenie do odrodzenia indywi- 
dnalności narodowej i kultury ży- 
dowskiej przez stwomzerże własnego 
czmrska rarodowego w Pazstylie, 
Rząd polski i nadal załinować be- 
dzie wzgłędem akcii *ionistycznej w 
Polsce stanowisko nacechowane ży- 
człiwością i w myśl tnadycyjych 
zwyczajów Polski. która zawsze po- 
gierała wszelkie szlachetne poczy- 
nania owiane duchem humanitary- 
zmu, udzielać iej będzie Swego mo: 
rałnego poparcia. 

Obecnie na gruncie polskim orga- 
nizacije sionistyczne w swej działal- 


rości nie napotykają na żadne prze- 
szkody. 

Bedąc zwoieńmikiem jaknajwięk- 
szego mzwoju kulturanego wszyst- 
kich warstw i wszysikich na 
li Polski bez względu ra ich naro-' 
dcwość sądzę, że wszelkie środki 
zmierzające w granicach ohowiazu- 
jacych ustaw do tego celu. należy 
uznać za pożyteczne i pożądane. 
Konstytucja polska. idac dalej pod | 
twm względem od traktatów mię- | 
czynarcdhwyci zapewnia Wśżyst- 
kim obywatelom prawe zachowania 
swej naredowości it pielęgnowania 
swej mowy i właściwości narodo- 
swych: przewidcie ona, że osobne 
ustawy winny zabezpieczyć mniej. 
sześciom pelny i swobodny rozwój 
ich właściwości narodowościowych 
przy pomocy autonomicznych związ. 
ków mniejszości o charakterze pu- 
hliczno . prawnym w cbręhie samo- 
rządu powszechnego, 

Względem dążenia żydów do uzy- 
skania takiej autonomiji kulturalnej 
cóhwszę się z jaknajwickszą życzii- 
wością, 


Z prasy ruskiej. 


Nie dziwią się, ani nie zaprzeczają, — Żadnego oświetlenia 
faktu skrytobójstwa. 


Lwów, 21 paździerrwka. 

Wczorajsze „Diło* potraktowa* 
ło sprawę morderstwa, popełnio- 
nego na Ś. p. kuratorze Sobińskim 
chłodno i objeżtywnie. Wygląda 
to tak, jakby zbrodnia ta, jak też 
nawet podejrzenie rzucone na U- 
kraińców wcal: „Diłą* nie zasko- 
czyło ani nie oburzyło. 

Po rzeczowem zestawieniu szcze- 
gółów morderstwa czytamy: „Pol- 
skie koła są przekonane, że zabój- 
stwo ima charakter polityczny. Ś. 
p. Sobiński, jak mówią, dostawał 
nieraz listy z pogróżkami, które 
miały pochodzić ze sfer ukraiń- 
skich. Z t go powodu miał stale 
przydzielonego sobie posterunka- 
wego, jednak ochrone te zniesio- 


no, jak mówią, na własne żądanie tykułów w yszczęgólnionych w pii- 


Ś. p. kuratora. Co do osób mor-| 
Gerców, to są pogłoski, że znale-, 
źli się świadkowie, którzy słysze- 
li, że mówili oni między sobą po 


ukraińsku. Pollcja zarządziła maso- 
we rewizje i aresztowania między 
Ukraińcami. Podobno policja jest 
już na tropie morderców“. 

I nic więcej... Żadnego zaprze- 
czgnia, żadnego odparcia hańbią- 
cych zarzutów skrytobójstwa, ani 
słowa potępienia dla zbrodniarzy! 


Ograniczenie ruchu towarowego 
ua koiejach. 

Dyrekcja Kole: Państwowych we 
Lwcwie komumikuie: 

Z powodu braku wagonów wstrzy- 
ante się z natychmiastową ważno= 
cią aż do odwołania naładunek | 
własny wszelkich przesyłek pół i) 
całowagonowych z wyjatkiem: ar- 


kiach 1-0 listy kolejności, burajgów 
cukrowych przezgjaczanych dla cu- 
krowii., drzewa opałowego i towa- 


rów. ładowanych na platiormach, 


$ 


ju zamordowania ongiś ś». Andrzeja 
Potockiego. zamachu na Marsz, Pit 
sudskięgo b. prezydenta Woiciechow 
skiego i t. p. — to naprawd: trudno 
będzie przeciwdziałać rozpętaciu Si: 
szowinizmu po jednej i drugiej stro 
nie. 

Jednak wierzymy, że snołeczeń: 
stwo polskie kulturalaie tak wysok? 
stojące i żywiące w poważnej części 
szczerze demokratyczne poządy — 
nie da się wyprowadzić z równowa- 
gi nie da się sprowokować nieobli- 
czalnym żywieiom, którym z pew- 
moŚścią niezależy ma rozwo ich ma- 
redu, skoro posunąć się moga do ta- 
kich zbrodr łczych czynów, majacyc" 
być demonstracja przed forum Furo- 
py i nowym pokarmem dla Polaka 
żerczych kół zagranicznych. « ieżka 
krzywda wyrządzona społeczeństwu 
naszemu przez  zatmowadwale 
Sobińskiege me powinna a ws 
stko wywołać haseł odweiu, ale byu 
raczej przestrogą krwawa, kolesm 
abyśmy się tę noziri mili w wa- 
niach partvirych if kotewiach 
Ściankowych, ale dążyli do konsch 
dacji wszystkich sił, kióry przyczy 
nią się do stworzenia wsnetaezn 
frontu, silnego wewnętrzną szat 
ścią i duchowym hartem, 

Jeśli abrócimy wszystki» naien- 
sze wysi,ki ra SkonscHdowoniz pot 
cy twórcze: i na bud we p zvszł: 
ści państwa, ieśli skrzennisimy W 
zwartym wysiłku Oczyszczerii a 
niosfjery naszego Życia publiczneg 
i państwowego. jeśli oczyśc ny sko 
sunki wewretrzam fak. Zchę w noi 
mie rodzii się zabóścy prezydentów 
Rźeczypostetite:, iesli R PADŁ 
wśród ras zbirów, kiórzv na wlasiu 
ręke wymierząją na ulicy sprawie: 
dliwość dygritarzam państeowym, 
ieśli niemożliwy będzie manad wal: 
skowych ua  bozbronnego „q1a5lu 
wśród neey w jago domu, it wo- 
góle ukrócimy. meksykańskie zwy. 
czałe wsród ras -— toe przvitadem 
takim damy nailepsza odpowiedź 
wewiaętrziyjn i zewnętrzdym wro: 
gom. 

I to będzie najgłębszy mora! zc 
strasznej zbrodri popełimonme va o- 
sobie Śp. kuratora Sobinskiezo. rad 
którego irumra łączymy si? wszy- 
scy w nicezgibionym bólu, 

p 0 WN arp oaa 
HOROSKOPY METEORO- 
LOGICZNE, 

Warszawa. (Tal. wI). 

Od kilku dni w cale, Europie 2 
wyjatkiem  terytorjów najbandzicj 
wysunietych na południe panuis po- 
goda zmienna t chłodna. Warszaw- 
ski Instytut Meteorołogiczny Dize- 
powiada na najbliższe dnie pogodę 
zmienną, chłodną i dźdżystą, jaka 
mamy obecnie. Po kilku dniach na- 
stapt prawdopodobnie wybogodzenie 


śm 


a sę 
ZI 
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się. Przed nastaniem zimy nożliwy 
sest jeszcze okres stosunkowo. cie- 
piej i ladnęi pogody. 
—"m 
Mimochodem. 


Conrad Korzeniowski Czechem. 
Lwów. 21 paździerwika. 

W dodatku literackim jednego 2 

ostatnich numerów „N. Freie Pres- 

se“ znana autorka duńska Karin Mie 

chaelis nazywa słynbego naszegů 


rodaka i chlubę piśmienmictwa at- 
giejskiego Józefa — Conrada Cze” 
chem! 


Czy dziwić się wobec tego sądort 
szerokiego ogółu w literaturze euro- 
peiskiej mulej obeznanego? 

W każdymi razie „pomyłka“ tą nie 
przynosi zbytniego zaszczytu wy” 
bitnej autorce. 

——J—— 


Pod znakiem czasu. 
PONURE REFLEKSJE. 


Lwów, 21 października. 

Straszna wieść o  skrytabójczem 
morderstwie wstrząsnęła Lwowem. 
Fakt ten stał się osią wszytkich nie- 
mal rozmów i myśli. pod jego 
nastrojem chodzimy po ulicach mia- 
Sta, które iakoby nagle spochmur- 
nalo i zasępiło się pod jego przy- 
gnsbiająacem wrażeniem załatwiamy 
sprawy dnia. Zaciążyła nad Lwo- 
Weu. zbrodnia, ;era bardziej ponura, 
iż ofiarą jej padł człowiek cichy, ra- 
czej pracy Oddany. niż walce — tem 
ohydnięjsza, że w tak nikczemny, 
ztradzeęcki sposób bopełniona. Bv 
ważą mordercy polityczni, którym 
się wydaje, że zbrodtia osodzy ich 
nimbem bohaterstwa; w zaśłepieniu 
swem zachowuja przynajnmicji od- 
wagę czyim osłlaniają iaych ud po- 
de rzeń. Ci dwaj postąpili, jak po- 
spolici bandyci. 

Wśród siów potęmenia., yakie paść 
Qmszą w strong nieznanych, 
Fwych skrytobójców -— nasuwa sie 
wyraz protestu przeciw takim me- 
todom załarwiaika porachunków. At- 
nasfera  kowojenna daprowadzila 


uukiórę unvsły do dzikiego, SZa- 
liuczęgo rozumowania. które w 
«ach daje zastraszająca cyfrę 


zamachów morderczych, wetyiko u 
ms. ałeę w całei Ewopie. 

Uromy te, rzucane bezmyślią rę- 
ka bynagniyiej atmosfery nie Gczysz- 
waia —. przeciwrie, podsyczaią wzła- 
tumaq zawiść i pogłębiają przepa- 
sei, jakie dzicłą walczące strony. 

Metodom tego rodzaju jak najusil- 
aiei przeciwstawić się powinny ży 
wiodły trzeźwo i uczciwie myślące. 


Alę przeciwstawić się muszą obic 
Sirony... 


(m). 
| maj jawa 

Nowy środek przeciw ceukrzwcy, 

Lwów. 21 października. 
Prof. dr Frank z Wrocłznyinu, 
wyra!azi nowy, syntetycznie zrobio . 
ny tek przeciw cukrzycy. Nazwał ga 
guaridiu, i wedle tego relacji środeX 
ten przewyższy dotychczas używa- 

na insulir:ę. 


Uccinek „Kurjerz Lwowskiego* 2 22. 10. 1828 


A. DAN. 


BYŁO NAS PIĘCIU. 


(Ciąg dalszy). 


Po tym pokrzepiającym zwrocie, 
zaczęliśmy krzyczeć jadem przez d'u- 
gicgo: ; 

— Ludzkość zabija wspomnisni:i 
Nie wspominajmy! 

— Czy wiecie, co powiedzialem 
djecu, gdy chciał mnie zatrzymać przy 
sobie? Ubierz moją maskę i prze- 
drzeźniaj moje gesty. Może mnie 
Przestraszysz i wrócę do starego łe- 
Suwiska. 

— Skończyć! Skończyć! Ale jak? 
Za pogrzekem moim nie będzie ani 
ledrej myśli owdowiałej. 

— Nie wspominać? , Ależ religia 
jest właśnie wspominaniem. 

— Ach, Boże mój! 

Cerka gospodamza zbliżyła się do 
tas i nalewała kieliszki, Wianęto od 
niej radosnym zapachem pragnienia. 
Wypreżyjy się po nia ręce. a by!o 
ich pięć par. Dzieavczyna przymkne- 
ła filuternie oczy, jakby pytając się: 
Nol Który pierwszy? Wówczas ie- 
den z nas zerwał się z miejsca i 
krzyknął: 

-— Pieęcju ras jest! Cały Świat czy- 
ha na nas i chce nas rozdzielić. — 
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| Onegda; odbyło 


teliórz- | 


i 
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„KURIER LWOWSKI” piatek 22 października 1920 
!! Nowe piosnki i nowy humor !! 
Ame!|a Gielecka i Miaczysław Dokrowolski w nowym repertuarze oraz 


Gabinet Figur Woskowych 


niesamowity dramat W gł. 
Conrad Veidt. 


lanńtastyczny. — roli 


Początek punktualnie o godzinie 4-tej popoł 3043 


Postulaty nauczycieli szkół wyższych. 


Lwów, 21 paździervieka. |szym czasie trzech nższych kłas gim 
się posiedzenie | nazjum, który to zamią: zrealizowa- 
lwowskiego Koła Towarzystwa Na-|ny zniszczyłby szkołę średnią ogól- 
uczy cieli Szkól Średnich | Wyżsawch |nokształcącą i spowadowałby ob- 
(T. N. S. W.) W zebraniu wzięło |niżenie poziomu kulturaktego inteli- 
udział z górą 100 członków Koła genci a równocześnie pociągnałby 
ponadto posłowie i senatorowie. za sobą w ciągu naibliższych trzech 

Po zagajeniu posiedzenia przez iat redukcję 1647 sił uauczycielskich 
przewodhiczącego Koła lwow- | w Państwie czyli 32,45 pre ogółu na- 
skiego dr. Paszkudzkiego, który |uczycieli, przeciwstawia się kate- 
wskazał na fatalne skutki ustawy |gorycznie tym zamierzeniom, a żąda 
sanacyjnei dla nauczycielstwa i na 
te. że bardzo gaergiczna i syste- 
niatyczyja akcja obronna ze strony 


ziów. 
Sen. Kaniowski wskazał mą nieod- 


IN. 5. W. rozbiiała i rozbija się | rowiedzialie poczynania ostatniego 
o obojętność i niezrozumienie | ministra W. R. i ©. P. p. Sujkow- 
krzywd nauczycielskich u sfer decy- |skiego i stwierdził bezplanowość 


i bęzyrOgramowość polityki oŚświa= 
towej obecnego Rządu. 

Poseł Koruecki wskazał na trzy 
najważnicisze zagadnienia: 1. Polity- 
kę M. W. R. i O. P. wobec maiei- 
szości. 2 Pozycię szkolnictwa w bu- 
cżecie na rok 1927 3. Kwestię pla- 
nów reorganizacji ustroju SZkolni- 
ctwa. 

Po wyczernaniu dyskusji uchwa- 
lono rezołucje prof. Golczewskiego. 


duiących, wygłosii obszerny 1 bar- 
do, ścisle opracowany referat prof. 
Kaietan Golczewski p. t.: „Krzywdy 
nauczycielskie wynkłe z ustaw sa- 
uacyjąvch, poczem przedstawił re- 
zolucje: 

1. Koło Iwowska T. N. S. W, zwra 
ca uwagę czynników  miarodajsrycii, 
że rozgoryczenie najciężc: przez u- 
stawę sanacyjuą dotkniętego nau- 
czycielstwa szkół średnich wskutek 
niedopełnienia obietnic uaprawy im 
wyrządzonych krzywd czynionych 


Pos. Baczewski uzyskał 


im i przez czynniki rządowe i usta» i 

wodawcze, może przybrać iormy Berli TEA 

wysoce szkodłiwe dla powagi szkol- T T 
P p M szk Komisia  regulamiaowa Sejmu 


nictwa i nornnabego biegu życia 
w szkole. 

Nauczycielstwo szkół Średnich 
wiosi jeszcze raz przed Sejm i Rząd 
Żądanie zniesienia w zupełności u- 
stawy z dnia 22 grudnia 1925, o Środ- 
kach zapewnienia rówoowagi bud- 
żetowej. 

2, Koło twowskie T. N. S. W. za- 
niepokojone zamiarami Ministerstwa 
W.R. i O. P. zwinięcia w najbliż. 


pruskiego, tzrała słuszność protestu 
pesta Baczewskiego, w sprawie zai- 
ścia, które miało miejsce podczas © 
Dred w komisji wschodniej Seime, 
pruskiego. Wbrew regukeminowi wy- 
kiuczyć chciano z komisji tej repre- 
zentamta ludności polskiej w Niem- 
czech. Komisja regulaminowa uznała 
że komisia wschodnia nie miała pra 
wa usuwać posła Baczewskiego z 
posiedzeń komisji. 


MB O E 


Byliśmy razem. Mieliśmy wispółre 
guy i wspólne milczenia, Gdy jeden 
z nas mówił, mesata słuchała go z 
z żarliwą chciwością. 

Nie powinno być ani jednej myśli, 
tląkażącei się samotrie. Jeśli obcy 


Patrzcie: uśmiecha się i wsła. Aiz 
gdy jeden ią chwyci, zabije nas 
wszystkich, Świat ją wysłał by nam 
rięć żądz wbiła w serce. Chodźmy! 

Zarwaliśmy się wściekli i pijam i 
rzucając wa nią butelkami,  wyszi 


śmy na ulicę. Obięliśmy się, uszczą- |przystqnował də nas i przemówi. 
Śliwieni udaremnieniem rozłąki ij przerabialiśmy zbiorowo jego słowa 
śriewaliśmy wyuzdane pieśni do|i skoro rie było w nich tic niebez- 
księżyca. piecztego. przyswajałiśmy je sobie, 


iako wspólną wiasność. Wytwowzy- 
ła się między nami chorobliwa za- 
zdrość i nieufność. Cierpieliśmy vie- 
wymowne męki ra widok jednego z 
ras, medytujacego na osobności. -— 
Otaczałiśmy go kołem i spojrzeniami 
żebrąliśmy, by się z nami podzielił. 
Tak trwało diugo. 

Na dnie r.aszych myśli: znodziło się 
szalone postanowienie, by wspólno- 
Ścią naszą zabić raz na zawsze kc- 
bietę. O przerażiiwe pożary naszych 
nocy! 

Z początku radziliśmy sobie žarti- 
wością. Jak ogrodnicy, zasadzaliśmiy 
w sobie świętości, wyrozumewane 
ekstazy. logiczue tkanki boskości. — 
Ate jaden uśmiech przechodzącej kc- 
biety. rzucał nas z powrotem w wi- 
rulącj przepaść miedosytn. Wówczas 
peniagaliśmy sobie szyderstwen:. — 
Podrzynaliśmy Świacu gardło, żar- 
łoczremi rękami chłeptaliśmy znez- 
czeszczoną krew i tańczyliśriy blu- 
źniąc i chichocac. Rozwaliliśmzy w la- 


Eóg płodzi !udzi, a ludzie ksie- 
[życe 

Księżycaini brukujemy podmiej- 
[skie ulice; 

Każdy z nas nosi w swym brzu: 
[chu bliźnięta 

Czerwony poród nam ześlii, Ka- 
tarzyno Święta! 


Nachyliłem się nad jedny.n, który 
miał rozwich:zoną czarną czuprynę 
i wpół przytomnym głosem bełko- 
tat: 

— Wicc trzeba będzie obejść się 
bez kobiet? 

— Ach bracie. Nie mogę ci cdpo- 
wiedzieć 

— Mów? 

— Ach brecie. bracie. Mitość za- 
słania próżnię, a przyjaźń ją znosi. 

Inay xczpostarł szeroko ramiona i 
zawołał: 

-— Niema pięciu księżyców, 
tyiko jeden. Bądźmy razem, 


Jest 


OZON ZZO NZ ZZ ZZA O -G AAAA OZ e YN, 


utrzymania ośmiokiasowych gimna- | 


I 


Ponośw. 
Z problemów sanacyjnych. 


Pewien minister, człek pełen eruwury 
Słurósiom wyrznac eucyńkitne wielką, 


Werner Kraus, Emii lanuinge: | Fobesział wszystwich jak ostatnie ciury 
Dziś KINO CHIMERA. |/ Zueralską zagrozi sżdduiką, 


* 
Tupiąqwszy nogą, Skrywszy czoło w chniue 
|rze, 
Słowem — zrobiwszy sanacyną nutę, 
Rzekt: Jeżli klient zjawi się w iwem biurze, 
Przyjmij, pogłaskaj, popieśc jak dziecinę. 


* 
Uprzejmość! — io jest starościńska cnotał 
Więc gdy przyjmujesz nawet chuligana 
Rozbierz mu palto, oczyśc bucik z błota- 
l po ojcowsku posadź na kolana 
* 
Tu golow jakiś zapyłac szyderca, 
Jakie następstwa ztych sztuczek wypiynų? 
Jak się starosta ma dostać do... serca: 
Bez waselinya — czy też e waseliną. 
Wid. 
PRZED ODSŁONIĘCIEM POMNI. 
KA CHOPINA. 
Warszawa. (Tel. wi.) 
Uroczyste odslontęcie pomnika 
nastąpi w dmiu 31 października a 
godz. 12 w południe. Prace, zwia: 


zane z ustawieniem pomnika, zo- 
stały już ukończone — obecnie 


trwają jedynie roboty przy splau- 
towanin placu. ma którym ponuik 
stanął. Ponieważ plac ten wejdzie 
w Obręb tej części górnych Laze- 
nek, która na wiosnę podlega no- 
wemu rozplanowaniu. Komitet lbu- 
dowy pomnika nie orzystąpił w r. b. 
poza zrównaniem płacu, do jewo 
należytego upiększenia i uponządko- 
wania. 
M 


Studja nad elahoratem 
Kemmerera. 


| Warszawa. (Tel. wl). 
Celem przeprowadzenia studiów 
nad elaboratem Kemmerera powołał 
minister skarbu Czechowicz, specjal- 
ną komisję, do którei wejdą urzed- 
stawiciele władz administracyjnycii 


i szereg osób, zaproszonych przez 
ministra — między iunemi wicepre- 


zes Banku Polskiego Mtynawski i 
prof. Krzyżanowski z Krakowa. 


sach ogniska i piiami ogniem 
śmy tak szakałle: 


wyli- 


Dajemy ci, o Pamie, pokarr: pier- 
[wotności 
Zjedz z nami przy ogniu płeć 
[malotwej miłości. 

Zwracamy ci znowu dawne 
[przerażenie 
Ty ram oddaj niebo, my ci dany 
[ziemię. 
Dowiedzieli sie o naszych dziw- 
nych praktykach obywatele miasta. 
Bvliśmy tak cardzo zajęci sobą, że 
nie docenialiśny społecznego ma- 
mentu raszego odosobnienia. Zwró- 
cii nam meñ dopiero uwiagę popłoch, 
który powstał w chwili, gdyśmy od- 
wiedzili miasto. Zamykano bramy, 
zatrzaskiwaro okma, mawet gospo- 
dv były dla nas niedostępne. Jeden 
z tas, Tejstarszy, obiał nas panurem 

spojrzen iem i zawollał: 


— Doirzeliśmy do czynu, skora 
doirzeliśmy do anatemy. 
— Dorzeliśmy! —  odrzekliśmy 


chórem. 

— Więc rzućmy jm wyzwanie. — 
Musimy się rozszerzyć! 

Mówiąc to, podszedł do zamknięte! 
brany i trzy razy zastukał. 

Odchylita się i wylękniona twarz 
mężczyzny rrignęła w ciemności. 

— Czego? — wybetkotał, 


(Dok. nast), 


, 


Po zamordi 


Lwów, 21 października. 
WRAŻENIE W MIEŚCIE. 
o dokonanyin ohydnyw 
Zie ra osobie śp. kuratora So- 


i 


PE 


M 


vińskiego rczeszia się jeszcze przed- 
w.żoraj po mieście z błyskawiczna 
szybkościa. Hrobową wieść padawa- 
no sobic z ust do ust, a wraz z te:n 
„rosło oburzenie społeczeństwa poł 
skiego na faktycznych Sprawców 
morda i na iego póśrednich wino- 
walców — prdżeguczy, nie uznają- 
cych taprymitywniejszych skrupu- 
łów swnienia w walce poiky cznej, 
Po ukazaniu się wczoraj rano w 
dziennikach bliższych szczegółów 
strasznej zbrodri pogłębił się jeszcze 
„nastrój powszechreżo przygnębieni. 
Zwłaszcza w sferach nauczycielskich 
najbardziej zbiiżonrych do prac $. p. 
kuratora- wieść o tragicznej Jezo 
śmierci wywołała wielkie wrażenie 
i szczery żal. 
, Już od rana na ul. Królewskiej, 
przed bursa Grunwaldzka, gdzie mia 
ła się odbyć sekcja zwłok oraz nao- 
ceznja iokalna, poczęły się groinadziź 
tłumy luducści, pilań: wypatruiące 
przybycia kcmisji sądowo-lekarskiej 


SEKCJA ZWŁOK. 

W dniu -wczomiszym odbyła się 
sekcja zwiok Śp. kuratora Stanisła- 
wia Sobińskiegó, Sakcja przeprawa- 
ćzoną została w sali ambulatoryjnej 
bursy Cruiwałkdzkiej przez ret:tora 
prof. Sieradzkiego w asystenci leka. 
uza sądowego dr. Dawidowicza oraz 
prosektora Jaworskiego. Z ramienia 
władz sądowych obecni byli przy 
sekcii prok Łaniewski oraz sędzia 
śledczy p Janiszewski, ziramienia 
władz poucyjnych kom, Konarski. 

Sekcja wykazała, że śmierć $., p. 
Kuratora Sobińskiego Spowolował 
wewaięiszny krwotok mózgowy. — 
Kula zbrodniarza przebiła kość po- 
tyliczną pod lewem uchem, przeszła 
łuwym płatem mózgowym w kie- 
runku kości sknoniowej niszcząc cał 
kowicie kość tak zw. „piramidkę'” 
I utkwita w kości skroniowej nad le. 
wen: okiem, Płaszcz kuli stałowy 
Poszatpary został w 3 kawałki, zaś 
ołowiana reszta kuli spłaszczyła stę 
i utkwiła w kości skroniowej, 

Śmierć nastąpiła prawie momen- 
talnie. Oprócz wyżej wymienionych 
obecni byli przy sekcii ponadto le- 
karz dziewicowy dr. Kasparek oraz 
kierownik komisariate miejskiego I 
dzielnicy p. Bułat. 


NAOCZNIA SĄDOWO - POLI- 
CYJNA. 

Bezpośredujo po sekcii zwłok od- 
była się ra miejscu zbrodni t. j. 
we,Ścią do bursy Granwaldzkiej na- 
ocznia sądówo . policyjna, w której 
wiztał wzięli prok. Łaniewski, sędzia 
Śledczy p. Janiszewski, kom. Xonar 
ski jako kierównik I komisar. P. P 
Przybył też totograt polłcyjiy oraz 
rysownicy. którzy dokonali odpo. 
wiednich zdięć fotograiicznych oraz 
rysunków, Na miejscu zbrodni cze- 
vieni Siz 

wielka plama krwi 
wsiąkłej częścewo w bruk kamien- 
my, częściowo w murawę parce 
przyłegającą pezpośrednio de cho- 
GIRA. 

CO MÓWIA ŚWIADKOWIF? 

W czarie «'aoczni przesłuchano na 
miejscu zbrodni swiardxków zamachu 
Są nuni dwa; :nłodzi wychowanko- 
wie bursy Grunwaldzkie którzy w 
krytyczne; chait vowracajaż do do- 
imi Gbscrwewali sceng skrytobój. 
czego mərduy. 

I7 letni Władysław Subotyński 
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l oraz lu loii lózei Bachta prakty- 


uj biegł na alarm w. 


„KURJER LWOWSKI", piątek. 22 października 1926 


kanti wajurscy | uczmowi: szkoly 
Brzemysiuwej powracali de ursy 
okolo rodz. 6.15 wieczór. Już na ut. 
zielonej spostrzegli oni idacvch o 
lulkanaście kroków przed uim. $. p. 
kuratora Sobińskiego z żoną. Chlop- 
cy szli rozmawiając wesoło me zwra 
caląc uwagi ra to co się wokół nich 
działo. D piero na uł. Króiewskiej, 
w miejscy gdzie kończy sę rząd 
kamienic pu lewej stronie i . za 
domem ukademickim im. Andrzeja 
Potockiego. chłopcy zauważyli, że 
przed nimi a bezpośrednio za pp. 
Sobińskimi postępują jacyś dwaj 
meżczyźni. Ponieważ panował inż 
mrok przeto ami Subotyrisk; ani 
Bachta nie mogli zaobserwować do- 
kładnie twarzy nicznaiomych. tem 
bardzie; iz mieli oni nastawione kot- 
uierze palt. 

Z sylwetek i ruchów sprawiali! 
wrażenie ludzi młodycii. Jeden 2 nich | 
ubrany byt w iasne spodnie, ciem- | 
nego koloru palto i miał ua głowie 
cząpkę akademicką, drugi by! Ww 
kaszkiecie i również w ciemnem 
palcie W chwili gdy pp. Sobińscy 
dochodziłi iuż prawie do żeiaznej 
furty ogrodzenia otaczającęzo ogród 
Lutsy. wniej więcej o 10 kroków od 
wejścia 

rozległ się strzał. 

$. p. Subiński mmai na wznak 
brocząc obficie krwią. Głowa stary 
mordu padła na skraj przylegającej 
do bruku parceli zaś nogi siagały do 
połowy chodnika. 

Gdy chłcpcy podbiegł; kilka kro- 
ków dzielących ich cd miejsca wy 
padku spostrzegł pochyloną nad 
zwłokami męża i razpaczającą gło- 
$no p. Subińską. Chwyciła ana za 
tęce przybyłych woła:ąc: 

„Raiunka, zabili nu męża”. 
Kto? 
Bandyci... 

W tej samej chwili mordercy 
szybkim krokiem dochocdzńli już do 
podmórza góry św. Jacka na *tórej 
stoi bursa i okrążając ogrodzenie 
bursy puścili się biegiem po wązkiej 
ścieżce wiiącej Sie ku górze, '*. So- 
bińska odchadząc w rozpaczy od 
zmysłów mie puszczała chłopców od 
siebie wcłając by pomogii podnieść 
jej brocząceyć we krwi męża. \V tej 
chwili nadbiegł zaałarerowany hu- 
kiem strzału st. posterunkowy Zy- 
gmunt Marek z I. komis. który 
dyżwrował ra rogu ul. Król :wskiei. 

St. poster. Marek! opowiada jak 
wraz z przybyłym na miejsce dyr. 
bursy prof. Rozkoszem. ktery wy 
szczęty przez wy- 
chowaakćw, przynieś”. zwłok: Ś, p. 
kuratora przy pomocy p. Sobiskiej 
oraz stud. medycyny do bursy. 


A 


ŚLADY ZBRODNIARZY. 

Na rezmokłym gruncie wzgórza 
Św. Jacka widoczne są wyraźne śla- 
dy ucielhaiących Ztrodniarzy Zasta- 
rawiajacą iest czelnośś zbrocniarzy, 
kiórzy d kopai uhędnego merdu 
mimo iź w tei chwili ul Królewska 
była stosunkowo Silnie nezeszzzanma. 
Oprócz chłopców posiepujacyci: w 
tyle za rtmi, w ogrodzie znadowało 
się podówczas rówież wielu wy- 
chów anków bursy, nichtórzy nwet 
widzieli cokladnie ucietkałązyc. 

W cjągu dria wezocuiszego trwa- 
ło przez cary dzień pszesłuch'wame 
śwłądków, S!odztwo prowadzi rów. 
hocześnie pońcja połtyczna pod kic- 
ranker nadkom. Mitilesera onaz 
z ramienia pońcjhi krymmaln:: pod 
komisarz Batorski, 


+ 


Wezvstkie poszlaki wskazują na 
to. że zbyodniczy zamach na ép, ku- 
ratora Sobińskiezo wyszedi z itó* 
Ukraińskiej Organizacji Wojskowej, 
kióra w ostatnich czasach znowu t- 
jawniać zaczęła żywiszą działalność 
Dziełem tej crganizacii był zamach 
dokonany we Lwowie w r. 1921 
przez Fedaka na osobę b. Naczelnika 
Państwa Józeia Piłsudskiego oraz — 
iak się okazało w czasie procesu 
Steigera -— również zamach na b. 
Prezydenta Rzplitej p. Woiciechow- 
skiego. Ukraińska Organizacja Woj 
skow'a zorganizowała też szereg za- 
machów na kasy i ambulanse pocz- 
towe m i. paniieine awzwwvyklo beze 
czony napad w biały dzieć na am- 
bulams brcziowy wu Lwowie. Sora- 
wey tego rapącu zostali już wykry- 
ci i ukarani. Należy żywić nadzieję, 
że i tym razem policia, znając śro- 
dowisko, z którego wyszedł zamach 
postara sie c to, bv sprawcy ohvd- 
nego mordu nie uniknęli karzącęj rę 
ki sprawiedliwości, 

Zaznaczyć umieży, że w ostatnich 
czasach Śr. kurator Sabiński "te c- 
trzymywał pczróżek prócz pewne- 
zo listu poleconego przed paru dnia 
mi, zawierającego wyrok Śmierci, 
Śp. Sobiński iednak listu tego nie 
przyjął. 


WICEMIN GAYCZAK WE LWO- 
WIE. 

Na pierwsza wiadomość a zama- 
chu, przybył do Lwowa jako dele- 
gat min. oświaty wicemin. Gayczak 
który oschiście objął tymczasowe 
funkcje kuratora. 

Wczug raro odbyda się w kura- 
torium konferehcja, w której wziął 
uczijał woiewąda Garapich. wicermi- 
ristor Gayczak i wicekurata: Janeti. 

Na konferencji ustalono sprawe 
tymczasowego zastępstwa, poaadto 
zuŚś omawiano sprawe pogrzebit, 

Jak sio dowiadiewy, p. wicemin. 
Gayczak po pogrzebie wraca do War 
awy. 


KONDOLENCJE. 

Zarząd Iwowskiego oddziału Zwi 
Zawodowego ratuczycielstwa poł- 
skich szkót średnich wystosował na- 
stąpujące pismo komdoiencyjne do 
wdowy pn śp. kuratomze Sobińskim: 

„Czcigodna Pani? 

Wstrząś tety do głębi tragicznym 
zgonem Zwierzchnika lwowskiego 
ekregu szkolnego Śp. Stapisława So- 
bińskiego, iedrego z najlepszych sy- 
mów Polski, który padł na posterun- 
ku, ugodzony skrytobájczo zbrodni- 
czą reką. z pogwałceniem wsze!kich 
uczuć ludzkaści, jako ofiara sumien- 
tego spelnienia obowiazków wvbec 
Państwa. Zarząd lwowskiego Od- 
dzialu Związku Zawodowez) nau- 
czycielstwa polskich Szkół Średnich. 
na tej dradze składa ostercconei i 
zkolałei rodzirje wyrazy  naigłęb- 
szego żalu i współczucia. 

Stanisław Hubert, przewodniczący, 
Roman Kubiński sekrefarz. 
x 

Do prezydium Kurtatorfum O, S. L 

Zebrany Zarzad na posiedzeniu 
dnia 19 c m ma wieść o niebywa- 
łym,  wstrząsałjącym swa grozą, 
«krytobó.czym miardzie, dokosarym 
na osabie Śp. Stanisława Sobińskie- 
20, wielkiego Obywetola. posiedze. 
me zanrwka. oddając cześć pamięci 
Wzorowegg i Szlachetnego Zwierz- 
chnika i przesyła slowa te Ws sokie- 
mn Prezydium jako wyrazy naizięb. 
szego żalu, 

Siransjaw Hubert przew odhiiczycy, 
Raman Kubiński, sekretara. 


waniu $. p. Kuratora Sobińskiego. 


Do Kuratorium Okręgu Szkolnego 
lwowskiego nadeszły w ciągu wcza 
rajszeco dnia depesze kondciency = 
ne: Uniwersytetu J. Kazim. we Lwo 
wie, Lwowskiej Izby Kontrok Pan- 
stwa. Zakładu Narodowego im. (5: 
solińskich we Lwowie, Tymczaso” 
waro Wydziału Samorząde wego: 
Komendanta Kanpusu Kadetów Nr. '. 
Posła Staristawa Rymara. SU 
ium im. św. Marji Magdaleny w Po- 
zraniu, Koła Tow, Naucz. Szk. Wyż 
Tarnów: wszystkich szkół średnich 
Rad Szkoinych Powiatowych w 0- 
kręgu szkolnym; gen. Thulliego dow 
V. Dywizii riechoty ij Kon Gim 
Komend. miasta; puik. Handia, 
Ref. Ośw D. Q. K. VI. kapt K”nga, 
Zarządu Okręgowego Koła T N. 5 
W. Lwów: Zarządu Lwowskiego 
Oddz. Okr Stow. Chrz. Narod Nau- 
czycieli Szkół Porwsz 

W dalszym ciągu nadeszły deps- 
sze: od Micczieży Gimrazium I w 
Przemyslu. Od Gminy Miasta Rzc- 
szowa. Od Kuratorium O. S. Kra- 
kowskiegc: oraz od Kuratornum U 
kręgu Szkolnego Lubelskiega, 

Ld 


Sekcja Wschodnia Zarządu O'ów: 
nego Towarzystwa Szkoły Ludowa 
we Fwowiu odbyła w dniu 2: b. m 
posiedzenie. 1a którem przewodnie 
czący cr. Ernest Adam pSrięcił 
gorace słowa wspomnienia i hoidu 
śp. Stanisławowi Sobińskiernu, by te 
mu członkowi Zarządu Głównege T 
S L, a nastepnie przez wiek 'at 
gorliwemu oredownikowi i przyja: 
cie!lowi Towarzystwa. crag isdroun 
z majszlachetriejszych i natbardziej 
zasłużorych pracowników oświata- 
wych i Ludowumiiczych szkolnictwa 
polskiego. Po króckiei dyskini u 
chwalono wywiesić chorągiew ~alo- 
bra z gmachu Towarzystwa, wysłać 
do Rodziny Zmarłego pismo kor'o- 
lenzyine, rodnisane przez wszyst 
kich członków Sekcji oraz nazwać 
imieniem Zimartego pierwsza syke 
polska której budowa w naibliżś"c! 
przy SZziości ma sie rozpoczą*, a min- 
nowicie szkołę w Kuchaiowie w ne- 
wiecie Iwowskim, przeznaczyć z fu! 
duszów T. S L. na tę szkoł: -- za: 
miast wieńca ra trwance marłogn — 
początkową sumę złotych 1097 a za- 
razem wrzwać całe społeczeństw” 
rolskie aby ku uczczeniu parsiec: 
Zmartego s«ładala na ten ce datk 
w Redakcjach pism codziennych, lub 
w biurze T. S. L, uL Fredry |. 3a 
we Lwowie, 


g 
PAMIECI ŚP, SOBIŃ 
SKIEGO. 

Zarząd ckręgawy i Kola Iwowskze- 
go T. N. S. W. ma wspólnem żalob- 
nem posiedzeniu, poświęconzm pa- 
mięci «wego długoletniego i wybit- 
nig zastużonego członka śp. Stani- 
sława Sobińskiego uchwalają: 1) 
złożyć na ręce Pani Heleny Sobiń- 
skiej i Prezydium Kuratorjum Okre- 
gr Szkolnego twowskiego głębokie 
współczucie, 2) wywiesić na gmachu 
Towarzystwa i. Książnicy chorągiew 
żałobną, 3) rozłepić klepsydry, 4 
ełożyć zamiast wieńca ma grób 100 
rtotych na T. S. L., 5) wezwać wszy 
stkich członków do wzięcia gremia! 
nego udziału w pogrzebie, 6) we” 
zwać Zarząd Główny do wygłosze 
nia przez delegata przemówienia ża: 
lobnego 7) odbyć w sobotę dnia 29 
b. m. manifestacyjne posiedzenie peł: 
dego Koła i zastanowić się nad 
trwałem uczczeniiem pamięci wiel 
kich cnót Obywatela - Pedagoga. 

(Dalszy ciąg na str. F-mej) 


. 


T. N, S. W. 


Wydawnictwo 
skiego” Świadome tego, że Gzytel- 
nicy jego rekrutują się pmzeważmie 
z> sfer pracującej inteligencji dla 
której obecnie 
opłacenie czynszu mieszkanio- 
wego stało się już poważną 

rubryką 

rozpisuje niniejszem następujący 

4 s a 
konkurs mieszkaniowy 
w którym wziąć moga udział wszy. 
Scy Czytelnicy „Kuriera Lwowskie- 
so” tak lwowscy iak i zamiejscowi, 

Oto w nafbiiższych dniach rozpo- 


czatemy w  „Kurjerze Lwowskim“ 
druk 
kuponów 


uprawtiających do udziału w kon- 
kursie. Kupony te, 

których będzie kolejno 20 
należy wycinać i przesłać razem 
iwszystkie wedle mumerów do Re~ 
dakcji „Kurjera Lwowskiego“ (z do- 


Wspaniały d 


Genewa, w październiku. 

Delegat „Niebieskiego Państwa* 
p. Chu oświadczył niedawno na 
zebraniu Ligi Narodów w Gene- 
wie, że Chiny postanowiły uczynić 
Lidze Narodów wspaniały dar, ofia- 
rowując jeden egzemplarz świato- 
węgo leksykonu, który lest obe- 
cnie w druku. Nosi on tytuł 
„K'ang Chai ku Ghin Ku Chu Gheng 
Chuan“, tzn. „K'ang Chaja wyczer- 
pująca książka w czterech Czę- 
Ściach literatury“. (Cztery te czę» 
ści to: filozofia, historja, belletry= 
styka i techniczne wiadomości), 
Książka ta wyjdzie w 80.000 to. 


Tt 1 


Odeinok „Kurjerm Lwowailego" z 22. 10. 28 


. # s SEE Y 
rażenia 2 gór Owięfoki. sic. 
Niedawno odwiedziłem ziemie 

Województwa Kieleckiego, — zie- 
mie, z któremi łączą mnie wspom- 
tenia serdeczne z czasów  legfo- 
nowych. 

Ziemia Kielecka — to iedna zm pe- 
te! w przepieknej epopeji łegiono- 
wej. 

Wycieczkę swoją zacząłem od 
Sandomierza, — miasteczka powia- 
towego, położomgo wspaniale na 
wysokim, stromym brzegu Wisły. 


stowskich z XIIT jeszcze wieku. 

Z Sandomierza popłynąłem sta- 
tkiem da Puław w sioneczny 
tudry dzień. Faĵe wiślane lśnity ro- 
im, migot'iwych iskier, — a nad 
Tzęką, szeroko rozlaną olatywaly 
tybitwy — mewy wiśłanych wód... 

Po zwiedzeniu zabytków pułąw- 
Skich, które znaidują się w  stamie 
Wielkiego zaniedbania, wylie- 

<hałęm do Kielc. 

' Odwiedziwszy leszcze  miejsco- 
Wość kapielową Busko, postanowi- 
| łem urządzić wycłeczkę w góry 
Świętokrzyskie, któmych  dotych- 
Sas nie znałem. ! 

._ Wyjechatem koleją z Kielc do sta- 

t Zagmańsk, a stąd koleiką leśną 


— a pełnego starych zabytków pia- 


nkurs mieszkanie 


„Kurjera Lwowskiego”. 


ar Chin dla Lig 


Leksykon o 80.000 tomów. 


„KURIER LWOWSKI", piatek, 27 paździeruika 1926, 


Zgon senjora lekarzy żółkiewskich. 


(Od naszego korespondenta.) 


wy 


„Kuriera Lwow-| piskiem na kuponie: „Konkurs imie. 


szkaniowy*), poczem w obecności 
rotarjusza odbedzie się łosowamie. 
Na kogo los padnie, 
otrzyma od ł stycznia pocza- 
wszy przez cały rok 1927 


każdego miesiąca w gotówce kwotą 
odpowiadającą wysokości czynszu 
za mieszkamie przez niego zajmowa- 
ne, "wedle obowiązujących norm 
czynszu podstawowego, określanego 
każdorazowo przez Urząd mieszka- 
niawy z uwzglednieniem wszystkich 
podwyżek j dodatków. 

W razie wiekszego nanlfywu zgło- 
szeń, wyznaczy Wydawnictwo je- 
SZGZe 


dodatkowe nagradw pocieszenia 
na Czyz. 

Sądzimy, że Czytelnicy masi sko- 
rzystają ochoczo z tej osazji i wezmą 
udziel bozwy w tym niezwykłym i 
aktualnym konkursie. 

Dalsze szczegóły ogłaszać będzie- 
my na łamach naszego pisma. 


i Narodów. 


mach, o 120 mil. stron I 35 miliar- 
dach słów. 

Odnośna sekcja Ligi Narodów, 
przyjęła serdecznie ten dar Wscho- 
du nie wiedząc zupełnie o jego 
rozmiarach i teraz dyrektor bibljo- 
teki jest w kłopocie, gdzie umie» 
ści tyle ksiąg, które napewno o- 
sobnym okrętem i pociągiem zawi- 
tają do Szwajcarii. 


OKULISTA 


dr. Lean G prad er, ordynals 
przy ul. Romanowicza 7, 2384 
od godziny 12-1. 3—5. 


stóp najwyższego szczytu 
tokrzyskich t į. Lysicy. 

Jedziemy ta sławetną kolejka. Lo- 
komotywa istny „samowarek'; a 
nią długi łańcuch wózków, a dopie- 
ro na samym końcu wazonik osobo- 
wy o dwóch małych okienkach, 
przez które podziwiamy zmieniające 
śię widoki. \ 

Krajobraz piękny, vođgónski. 
Rzekłbyś: „Podkarpacie“. Ale ad- 
razu musisz pamiętać o tem, że gó- 
ry Świętokrzyskie — to góry bar- 
dzo stare, które swoją budową zeolo 
gięzmą różnią stę od Karpat. 

Wieżdżamy w lasy rozległe, io- 
dłowe.. Przypomniala mi się „Pu- 
szcza jodłowa” Żeromskiego. 

Polany leśne mijamy; ta znowu 
wrzosowiska Ścelą się przed oozy- 
ma naszemi, Viby dywan cudny. 
Gdzieniegdzie teren bagnisty, Mod- 
mokły, porosi zrzadjka, kariowatą 
sosna. 

Tu i ówdzie ma lakach chlopcy 
pasą krowy i ogniska. palą pastusze, 
z których dymy snują się wstęgą 
sgrebrzystą- 

Lasy gór Świętokrzyskich, to na- 
prawdę — puszdza jodłowa. Obszar 
Nadleśnictwa św. Katarzyny wy- 
nosi 8400 hektarów; tyleż nadłeśni- 
stwo w Saimsonowie. 

Nieszczęściem jedaak jest to. 
puszcza iodłowa zada pod siekierą. 


zad 
ZE 


gór Świę- |raz bardziej. Kolejka leśna wrżera 


T R o e a l a U  F 0 A 0 MDA 


Żółkiew, w pażdziemiku. 


5 


naziwn prywatne, zawsze i wszędzie 


Dria 17 b, m. amat tu po długich | gdzie chodzi o dobro miasta znajduje 
a ciężkich cierpieniach lekarz dr. Ka. | si w nim gorącego orędownika. 


rol Muszkiet, ererytowany dyrek- 
tor szpitala powszechnego, Konoco- 
wy obywatel rutegszego grodu, dtu 
goietni radiy miejski, lekarz kol2j0- 
wy, sądowy i Kasy chorych it d. 

Uncdzory w 1846 r. w Krakowie, 
kcńczy on siudja na Wydzials lekar- 
skim Uniwersytetu 
poczem w r. 1874 przybywa do Zol- 
kwi, gdzie ohciniuje dyrckcie Szpi. 
taia powszechnego, 

Z wielkim pożytkiem dla choiej 
ludzkości, której służy — czeńpiąc z 
swei niezgłębiomej skarbnicy wiedzy 
lekarskiej — migprzerwanie do chwi- 
li zgonu, dzierży om to stanowisko 
przes 50 lat, do 1924 roku, wychow + 
iac rrzytem plejadę wybitnych leka- 
tzy, wśród nich znakomitago chirur- 
ga dra Kozłowskucgo, prynrarjusza 
szpitala powszechnego w Dnonoby. 
czu. 

Jako radny mieisk; stara siq on o 
subwencjonowane przez guninę gim- 


Jagieltońskiego. | _. 


| 
| 


W uznaniu szcze zólnych zasług dla 
szuitala. który z miczego  Gorowa- 
dził da rozkwitu w dzisiejszym roz: 
tiarze, nadała mu . Reprezentacja 
miasta Żółkwi w r. 1924 honorowe 
abywałteistwo I ulicę Szpitalną prze- 
mianowała na iego nazwisko. 
Ziuiarzy osierocił córki pp. Jadwi* 
ge Alznartwą, żune emeryt. pulkaw, 
w. l. Marie Krayazschową, wdowę 
po ausir. wcisk. nadcy rachunk. i ge- 
sie Muszkiełów nę. 

W pogrzebie dnia 19 b. m, brały 
udział rieprzejnzane racsze miejsce- 
wej iuteigencii oraz liczy zastęp 
ludności żydowskiej którą Zwierz- 
chność izr gminy wyzmaniowej p- 
sobnemi klapsvidmami do eremjatne- 
go udziału w rogrzebie zapnosiła. 

imieniem Raprezowtacji miasta po. 
żegna) zmarłego w gorących sto- 
wach ©. prof. Dworski. R. i. p. k 

Yy» 


Epokowy wynalazek uczonego austrjackiego. 


Wiadań. w październiku. 

Prof. Hochstetter uczony ausirja- 
cki wynalazł piyn, który, wedle do- 
niesień z Nowego Jorku, tam bo- 
wiem zawiązał się już koncern ce- 
lem zużytkowania tego sensacyj- 
nego wynalazku, uczyni 
przewrót w dotychczasowęm pre- 
parowaniu okazów fauny i flory. 
Płyn tea to rodzaj utrwalacza, 
składającego się ze zwykłego spi- 
rytusu, formaliny, chloroformu i 
essencji octowej. Ciało, które ma 
być zakonserwowane zanurza w 
tym utrwalaczu, potem płynem 
specjalnym usuwa nadmiar wody. 
Po tej czynności wkłada do płyn- 
nej parafiny, która przenikając na 
wśkróś, czyni je niełamliwem; w 
końcu pociąga się lakierem chronią- 
cym od pyłu. 


się coraz głębiej w las, — i uwozi 
wspaniale wysokopienne jodły: huk 
sekier i topłorów: siega coraz dalej 
i dalej. 

Lasy Świętokrzyskie są w dzier- 
żawie wspomianego juź tartaku 
w Zagnańsku. Mam wrażenie, że 
gospodarka w tych lasach jest pro- 
wadzona w sposób rąbumkowy, 
na co mowinny zwrócić uwagę ozy- 
niki rządowe, bo przecież trudno 
pozwolić na to, ażeby wspamiały 
kompleks lasów poszedł na marne 
dzięki niedbalstwu i nieopatrzności. 

W dalszej wycieczce owa koleika 
leśna, którą przyjechaliśmy, nara- 
ziła mas na wielkie kłopoty. 

Oto mo przybyciu do Św. Katarzy- 
ny. o godz. 11.30 przed południem, 
zawiadomił nas jeden z urzędników 
tartaku, że kłcięjka odjedzie Zz po- 
wrotem do Zagrańska o godz. 5-ef 
wieczorem. 

Malac kilka godzin czasu wybrali- 
Śmiy Się ma najwyższy szczyt gór 
Świętokuzyskich t. i. Lysice. Wej- 
ście na szczyt ten jest bandzo la- 
twe i przyjemne. Pod samym 
szazytem dopiero trzeba przejść ru- 
mowisko Skalne, t. zw. „gołloborze”, 
przez które droga jest nieco cięższa, 

Na gołobonzach tych, — iak gło- 
szą legendy ludowe, — zbierają się 
czarownice. które przylatują tu 


tartaku S. Szeptyckiego ruszyłem|Nie ujrzysz już dzisiaj starych, 0-|z dalekich stron — na miotłach... 
do wsi Św. Katarzyna, położonej u|zromnych drzew — siną i uiłą co- | Szczyt Lysica wznosi się 611 m. 


zupełny | 


Utrwalacz ten działa wprost 
zdumiewająco, nietylko nie psuje 
formy, ani barwy danego objektu 
(tak, że np. w ten sposób spre 
parowana salamandra, wygląda jak 
żywa z naturalnemi oczyma), lecz 
chroni go od wnływów powietrza 
i uszkodzeń przez owady. Rośliny 
mogą być też w ten sposób za- 
chowane od najdrobniejszej algi, 
aż do wspaniaiego kwiatu. Zwie= 
rzęta nie traca sierści, iśni ona 
jakby na żywym okazie. 

Prof. Hochstetter stwierdza, 
że tym sposobem zakonserwowa- 
ne objekta mogą przetrwać wieki. 
W krótkim czasie ma się odbyć 
kongres anatomistów w Bostonie 
i ten dopiero wypowie swe zdanie 
o prawdziwej doniosłości tego 
wynalazku. 


nad poziom monza, — i pomimo swej 
nieznacznej wysokości, — jest maj- 
wyższym punktem między Karpata- 
mi a Uralem. 

! Po zwiedzeniu Lysicy wrócimy 
do stacji kolejki. ażeby o godz. 5-ej 
odiechać do Zagnańska- 

Kolejki iednak nie było i czekali: 
śmy na nią do goda 10-tej w nocy. 
O tej godzinie, dostaliśmy wiłado- 
mość ze stacji Wilków, odległej o 
5 km. że kolejka nie przyledzie, bo 
panom maszynisto nie podoba się 
dalej jechać z powodu nocy. 

Ruszyliśmy więc, — zmęczeni i 
źli, ww humorach jak najgorszych -— 
do stacji Wilków. brnąc przez Tor- 
ległe tajemnicze, uśpione lasy. 

Noc była ksieżytcowa, cudowna — 
ale nikt z nas nie miał chęci ażeby 
zachwycać się jej czarem. Po wiely 
trudach dotariśmy wreszcie do sta- 
cii Wilków, — i o godz. 2-igi w no- 
cy odjechaliśmy wreszcie nieszcze- 
sną kolejką da Zagnańska. Podróż 
była bardzo ciężka: w jedynym 
wagoniku osobowym p. tiadleśniczy 
transportowa! swoje zboże — Î wo- 
bec tego wagonik-szczelnie zamknąf, 
a turyści musieli jechać na otwartej 
zupełnie plarformie, drżąc z zimna... 
Takie panują borządki w puszczy 
jodłowej dzięki tartakowi S. Szaty- 
ckiego. 

Do Kiete wróciliśmy dopiero rane, 
— zmęczeii baru:o i wyczerpanii 
Dr. Jan Rogowski. 


ee NUŻ eut 


A 


ŻE 


17, 


Czas odnowić 


E RBIRNSTRACJU 


prenumeratę 


BE?" na październik! 


łaiegających z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza- 


my o rychłe wyrównanie zaległości przez przekazanie 


na P. K. 0. Zr. 183.215 lub 


brzekazami pocztowymi, by 


nie spowodować wstrzymania wysyłki pisma. 


Z wycieczki do Pacykowa. 


Lwów, 20 października. 


Pacyków leży w zapadłym kacie | gurymki w tanecznej pozie udają się k 


wschodrie: Matopotskì — a jednak 
nazwa jego znana już jest w całej 
Polsce. Cicha wioska, pośród łanów 
podkarpackich, zawdzięcza swą sła- 
wę prześlicznym figunkom i naczy- 
nicm iajansowym, które rozchodzą 
cię w ogromnych ilościach na wsze 
strony pod nazwą wyrobów pacy: 
kowskich, Wanto  puzyfmzeć się na 
miejscu sposobowi ich fabrykacji: 

Wytwórnia w Pacykowie, istnieiq- 
ca jeszcze przed woma, a obecnie 
zakrojona na szerszą skale, wyzży- 
„skała w calej pełni dwie lokalne o- 
sobliwości, dla wyrobu swych ca- 
cek Pierwsza z nich, to znakomita 
glinka faiansowa, wydobywana w 
pobliżu, z której lepi się i odlewa pa 
cykowskit produkty. Nadaje się ona 
w wysckim stopniu do celów prze- 
mysłowych, tak. że miesza się ią 
tylko z niewielką ilością grirowadza- 
nego surowca. Dnugim czynnikiem. 
ułatwiającym fabrykacię i podnoszą - 
cym wartość wymobów, jest niezwy* 
kła zręczność i smak artystyczny 
miejscowego ludu, które wyrażają 
się tak charakterystycznie w swoj- 
skiem zdobnictwie, a wiele dziew- 
cząt i chiepców wiejskich kwattiiku - 
ią jako doskorałych robotników w 
tego rodzaju produłeci. Wprawdzie 
wytwory racykowskie są produkta- 
mi fabrycznymi, jednakże w wielu 
momeńiach wymagają pracy ręcznej 
i to bardzo precyzyjnej. Talerzom, 
fifiżankow, dzbanuszkom, nadaje się 
kształt ra maszynowej tokarni, fi- 
gurki są odlewame w formach we- 
dług modełów wykonanych przez 
artystów. Jedralkże łączenie poszcze. 
gólnych części figurek, odlewanych 
oddzielnie, wykonywać musi ręka 
sprăwma i rieco roboty rzeźbiarskiej 
świadoma, a majowanie ich wymaga 
wielkiej uwagi i pewności pociąg- 
gnięć. 

Siedzi scbie taka krasawica w 
haftowar.e; barwnie - koszuli i dro- 
brym pędzelkiem ubiena w wykwin. 
tne kolory sukieriki rokokowej da- 
my. Zreęecznymi, uwiażnymi ruchami 
rzuca od ręki maleńkie bukřeciki 
kwiatów na sztywną  spodniczkę, 
xtórą gliniana pami trzyma w palusz- 
kach. Druga „mołodycia' maluje ró- 
żnemi tarwami wieniec róż, opAsu- 
iący iumą figurkę, W bezruchu swej 
roboty pcgrążona — wygląda sama 
jak osobiwa fgurynka. Tu znowu 
wychodzi z god piędzia zgrabna para 
tańczących .pierrotów", tam wis- 
niak, nicesący prosię ma tang, ówdzie 
gory! pochyvicny nad ksiega (zap2- 
wne nad Darwimem!). Typy ludowe, 
stylowe damy, modni tancerze, zwie- 
rzęła o przepysznych kształtach — 
zdają się wieść na półkach jakiś za. 
wrotny taniec, oczekiwąc przefomo- 
wei chwili kiedy razan dostaną się 


w citchłań pieca, o tej samej tempe- f 


ratunze, jaka spopiela ciała w kre- 


matoniach. Brr..' Ale rozkoszne fi- 


Śmiało w piekielne żary, i wychodzą 
z mich lśniące, żeszdze barwniejsze 
Robota gotowa — 4 w świat! 


Wyrabia Pacyków nietylko przed- 
mioty zbytku. Wszelkiego rodzaju 
naczynia, zgrabne w formie, gusto- 
wre w barwie, trwałe, a tańsze niż 
porcelana, bo -fajansowe i krajowe 
wypierają z handlu naszego wyroby 
zagraniczne, A pozatem — cale sta- 
da pocieszrych piesków, kotków, 
ptaszków i innych zwierzątek, wy- 
rabiarych masowo w drobnych roz- 
miarach jako zabawki dla dzieci. Ta- 
nie i estetyczne te drobiazzi, uznać 
mależy rówrież jako przedmioty u- 
żytkowe, bo wszak zabawka jest dia 


dziecka artykułem codziennej pə- 
irzeby! 
Wyroby wytwórmi pacykowskiej 


— zwłaszcza te o zakroju artysty 
cżzijym, maia zbyt nietylko w Polsce, 
ale i zagranicą. Obecnie otrzymała 
fabryka zamówienie na wlększą licz- 
bę wyrobów aż z Aleksandri'. Pa- 
cyków, który corocznie jest tak pn- 
kaźaie reprezentowany na Targach 
Wschodnich we własnym pawilonie, 
zgłosił swó; udział także w Targach 
lyońiskich i lipskich, 

Zwiedzając Pacyków, trudno nie 
zawadzić o bliską świeżo zakładają. 
cą się osadę, również wżasność p 
Aleksandra Lewickiego, od imienia 
jego mazwaną  Olesiowem. — Na 
wzgórku skąd prześliczny rcztacza 
się widok ua panorame Karpat od 
południa, a od północnego wschodu 
na wiieże i dachy Stanisławowa — 
powstanie wkrótce nowe letnisko. 
P. Lewicki przeznaczył 700 morgów 
ziemi w gminie Łysiec na parcelacię 
w celu zabudowania Olesiowa wil- 
lami i domkami, które będą miejscem 
wytchnienia dla ich właściciełl No- 
wia miejscowość powstanie według 
planu, projektowanego przez inży- 
niera Kisielewskiego. Zarówno 0- 
gólny zarys letniska, jak © wygląd 
domów, zastosowany ma byś do te- 
so planu. Domki budowane będą w 
stylu dawnych budowli  wiościań- 
skich, oczywiście jednak z uwzględ- 
rieniem _ dzisiejszych wymogów 
kigiemy i architektury. Nizka cena 
parcel i możliwość sjpiacamia ich ra- 
dami sprawia, że przyszłem letni- 
skie” zainteresowała się głównie 
klasa urzednicza, Sprzedano juz 150 
morgów ziemi, czyli 2090 dziatek po 
200 sażni kwadratowych. Niektórzy: 
«wiaściciele zaczymaja już budewać, 
jest zateww nadzieja, że ma kilka tat 
Ofesiów sic zaludni. — Powstaną w 
nim proicktowame parki, założone 
zostaną  urządziemia, zapewniające 
wygodę codziennego życia w tem 
dalekiem ustroniu. 
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KURIE LWOWSKI", piatek, 22 października 1926. 
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Kacik dia Pań. 


CHARAKTER A DOBÓR KOLORÓW. 


Lwów, 21. października |w starszym wieku sity moralnel 
jeden z filozofów rzekł: „Wszy-l Podobne natury lubią kolor pero” 


stko zewnętrzne jest wyrazem stanu 
wewnątrznego”: i na podstawie tych 
słów jeden z psychologów fran- 
cuskich, zaczął badać charakter 
kobiet porównując go z kolorem 
sukni przez nie noszonych. Oto 
co o tem pisze: 

„Kolor biały jest ulubionym ko- 
lorem kobiet, nie posiadających 
stałego charakteru; wszystkie one 
bez wyjątku są kokietkami. Kolor 
różowy wybierają chętnie panie 
po 25 roku życia, a są to prze- 
ważnie osóbki niezmiernie miłe, 
żywe i bardzo inteligentne, cieszą 
się życiem i nie kapryśne. 

Kolor błękitny, noszą chętnie 
obiety piękne, W młodości jest 
odznaką czystego, młodego serca, 


wy, ale wówczas kiedy czują W 
sercu Smutek lub są nieszczęśjiwć 
a kobiety, którezcierpią w życiu, wy” 
różniają ten kolor. W liljowe barwy 
stroją się kobiety, które ongiś by; 
ły pięknemi, a zachowały choć 
drobny ślad minionych skarb*w 
kolor ten jest rodzajem emerytury 
po wielkich salonowych tryumfach: 
Kolor pomarańczowy, żółty lub 
soczystej zieleni odpowiada natu 
rom złośliwym, kłótiwym, +45 
czarny najsmutniejszym myślom W 
życiu bez promieni słońca. IKKobie" 
tom które noszą fiołkowe sukt 
wierzyć absolutnie nie moż: 
Brązowy kolor to symbol meli 
ctioliczek, a granatowy označte 
dumę i chęć panowania“. 


—nr o 
Pogadanki lekarskie. 


Lwów, 21. października, 


| WYNIKI OPIEKI SPOŁECZNEJ 


so 


SKUTKI ALKOHOLIZMU WE FRANCJI. | DZIECMI OBARCZONYMI KIŁĄ DZIS: 


Według prof. Achard alkoholizm 
we Francji wzrasta. Konsumcja al- 
koholu wynosiła we Francji, wedle 
danych ministerstwa finansów w 
r. 1913 — 1,675,000 hektolitrów, 
w 918 — 584000 hektolitrów, w 
1923 — 1,016,000 hektol. w 1925 
— 968.000 hektolitrów. 

Na głowę ludności spożycie al- 
koholu we Fran ji rocznie, w r. 
1830 — 15 litra, w r. 1912—3,89 
litr ; gdy tymczasem np. w Szwai- 
c-rji wynosiło w r. 1830 — 226, 
w r. 1909 — 1'86 litra. 

Liczba szynków w r. 1912 wyno- 
siła w Nowegji 1 na 8000 miesz- 
kańców; w Anglji 1 na 430; w 
Niemczech 1 na 246; we Francji 
1 na 81 mieszkańców. 


LICZBA CHORYCH UMYSŁOWO W 
SZPITALACH WYNOSIŁA 

w r. 1830 — 10,000 przy ogól- 
nej liczbie szynków 300,000; w r. 
1911 — 96000 przy liczbie szyn- 
ków 500,000 Wśród tych chorób 
cdsetek psyche alkoholcwych wy- 
nosił w r. 1830 — 12%, wr. 
1911 — 72%. Liczba przestępców 
wynosiła w r. 1870 — 200,000, w 
r. 1914 — 521.000. 

Na 100 zabójców, przypada 53; 
na 100 żebraków 70; na 100 przy- 
trzymanych za pobicie wypada 90 
alkoholików. Wedle Bourneville'a 
wypada na 100 idjotów, 62 po- 
tomków alkoholików. 


—) 0 
Kurier literacki. 


Książka p. Bonzard została wy- 
dara po aferze szpiegostwa angi2l- 
skiego, zdemaskowałńej jesienią 1025 
r. we Francii. Maluie ona tylko część 
tego oburzenia i przerażenia zara- 
zem jakie cgarmęto publiczną opinię 
francuską ra wieść, że niedawny 
spnzymierzeniec wykrada tajemnice 
wojskowe Fnalncfi. To oburzenie w 
dużej mierze zapewne dyktowa!o 
awłorowi szereg inwektyw i insy- 
muzieji, których dowieść nie zdołał. 
Bądź co bądź materiał przezeń po 
damy zasiuguje na baczną uwage. 
‘Tem baczniejszą u nas w kraju na- 
rażonyn: i ze Wschodu i z Zachodu 
ra akcje szpiegowska Z tej niewiel- 
wielkiej ksiażeczki wiele możemy 
stę dowiedzieć.  Widziiny z niej 
pnzedewszystkiem jak skoniplilko= 
wanemi metodami posiłkuje się 
wspó 'czesny wywiad szpierawski i 


|lakic są sposoby obrony przeciwko 
'giemu. To też książeczka p. 30u- 


DZ GZNĄ. 

H. Sylvsstar ogłasza w Jour a 
of American Medical Associato" 
wyniki, wzorowo urządzonej oe" 
ki lekarskiej nad dziećmi obarcz * 
nymi kiłą dziedziczną w Bostan © 
Otóż śmiertelność tychże wynes: 
ła w okresie przed — Wassce”mte 
nowskim 1901 — 1915 — 85% 
w latach 1915 — 1919 — 30% 
zaś w okresie zorganizowan.j © 
pieki klinicznej i społecznej w la" 
tach 1920 — 1925, śmiertelność 
spadła do 215%. 


ALKOHOLIZM rm SAMOCHO- 
0 a 

W Kopenhadze w latach 
1922—-1926 przytrzymano za spó” 
wodowanie wypadków automobi: 
lowych 400 kierowców, w tem 2 
kobiety, Najwięcej, bo 254 osób 
przytrzymano w godzinach no 
cnych od godz. 20—8; z tego 
osób od godz. 24—2-giej. Na 400 
powyższych kierowców wykazało 
badanie lekarskie, przedsięwziętć: 
w myśl postanowień ustawy, 24% 
raz po wypadku, u 22=5'5 proc 
stan zupełnego upicia się; u 2437 
61 proc. stan lekkiego podchmić* 
lenia, zaś tylko 65==16 proc. by” 
ło zupełnie trzeźwych, Widać 7 
tego, że nocne hulanki i naduży” 
cia alkoholu sprzyjają wyb tnić 
wypadkom samochodowy m. 

Pref. B. 


card niewątpliwie zasługuje na prze 
czytanie przez społeczeństwo Po 
skie. 4 
Nr. 8—9 „Życia Urzędniczeg0 
zawiera rastepujące artykuty: Pal 
ca Sprawa, System wyszkoiezia " 
administracii ogólnej. — Dr. T, Hil 
rowicza: Z dyskusji nad systeme 
organizacyjnym urzedników pa 
stwowych. — St. Sasonckiego, 20 
szeerny dział „Z dzialałności St 
warzyszenia" oraz Notatki (Środk 
działania i ideologia S. U. S.) 
Z. O. reorganizację państwowej st” 
żby rachunkowej. — Mr. J. Prze 
cki i T. Kaczmarski! (Fakty i opiti“ 
Ze związku urzędników woj. S% 
skiego, Sekcia międzynarodow” 
wymiany myfi na polu administ” 
cii Polskigo Instytutu Adreinist*. 
cytinego. Akcia o podwyższenie P!3 
pracowników państwowych (i 
ny). M Szerer „Sprawa urzędnic 
w Demokraci: — St. S.). 
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„KURJER LWOWSKI" piatek. 23 października 1026. 


| PA AAAA NAZZA OOOO LALA, 


Po zamordowaniu śp. kuratora Sobińskiego 


_. POGRZEB. Wszelkie inne przemówienia nie $% 

w dniu. wczorajszym udała się do; przewidziane w programie, 

p. Sobińskiej specialia delegacja z x 
A © przełożenie terminu pogrze-| Zarząd Okregowy T. N. S. W. we 
kl pige A Lwowie wzywa wszystkie podległe 
alono, że w piatek o godz. 9| my Kola do wzięcia udziału w po- 
| tano nastąpi przewiezienie zwłok do| grzebie Ś. p. Mirada Sobińskiego 
katedry, gdzie ks, arcybiskup Twar- | przez wystanie delegatów + 
ćówski cdprawi niszę Św. żalobną. | 4 0-4 

Właściwe traczystości pogrzebo- Związek Oficerów Rezerwy wzy- 
a 4 ek się © godz, 10 rano] wą człorików do wzięcia udziału w 
a katedry na cmentarz Łyczakowski. pogrzebie $. p. kuratora Sobińskiego. 
Na cale, zrzesknzelni. którą przejdzie | zbiórka w piątek 8.45 rano ul Kró. 
pcgrzeb utrzymywać będzie mtło-| jewska i 
dzie szkolna s$zpalery. vaj 

Dziś we czwartek. o godz. 11 uda- 
Ją się w:zystkie szkoły lwowskie na 
ul Królewską dła złożenia hołdu u 
trumny zamordowanego kuratora 
Š, p, Sob'ńskiego. 

Na znak żałoby we wszystkich 
śzkołach naukę przerwano do piatku 
włącznie. Dziś odbędą się w kościo- 
łach nabożeństwa żałobne dia ucz- 
nów wszystkich zakładów nauko- 
wech, — Dla młodziczy wyżu. mojż. 
odbędzie sie o rodz. t6 tej raro na- | 
hezeństwo w synagodze postępowej 

Na pogrzeb przyjędzie z Warsża- | 
wy p. marsz. Sejmu Rataj, 

Na pogrzebie śp. Sobińskiego be. 


x 
Mieszczańskie T-we  Strzeęieckie 
wzywa swych członków do grem- 
ialnego wzięcia udzialu w manifesta- 
cyjnym pogrzekie ofiary zbrodniczej 
reki $. p. kuratora Stawsława Sobiń - 
skiego. Miejsce zborne, piątek, godz. 

O tano, w ratuszu.. 
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ROZKAZ DOWÓDCY O. K, VL 

Dowśdca O. K. VI wydał z powo- 
du śmierci $ p. kuratora Sobińskie- 
go mastępujący rozkaz: 

Dia 19 pażdziernik padł iak żoł- 
rierz na posterunku Kurator Szkojny 
é. p. Sobiński, 

Zdradęiecka kula mordor 


KATA 


prze- 


dzie reprezentów > inister |; e S 
rany iP za a minister cieta twórczą ideowa pracę wielkie- 
< ge AS gene- | go zatriety i Vas nago obywątejm 


„dał Sławwoa.Składkowski. eiestrudzerego 1 iwan wiel- 
ni i sprawiedliwej Polski. 

Łącząc się z čajem Społęczęń. 
siwer w powszechnej z tego ptwo- 
cu żałobie, porecam, by wojsko pod. 
ległego mi Korpusu we wszystkich 
garnizonąch, gdzie wiządzane będą 
uroczysteści żałobie, wzięło w nich 
znemjalny udziań z ufszorów, pe- 
doficerów garrizomuw oraz oficialne 
delegacje stac uiowanych w ganni- 
zorie ódaziałów. Dowódca O. K. VT. 

Sikorski zen. Dyw. 


PORZA DEK POGRZEBU ŚP. KU- 
RATCRA STAN. SOKIŃSKIEGO. 


Piatek, 22 października: godz. 8 
mir. 30 De'egacje zbierają się przy 
ulicy Królewsłciej, 

Gi dzina © Fgzekwie brzy wypro- 
waczeniu zwłok z demu żatoLy i 
wyruszerie pochodu rogrzebzwego 
= w pkasięptiącym porządku" 

(1 Korpus Kadetów; 2) ufice 
szkolny Przysposobienia Wojskowe - 
vu. 3) Delegacje Mindzieży zamiei- 
scowej lwawskiej I innych z wień-| 
camis 40 Duchowieństwo: 5) Ryd- 
wan żałobny. Rodzina. Przedstawi- 
cielę Rządu, władz i urzędów, Pur | 
buczność. 

Pochód praeidzie ulicami: Króiew- 
‘ka, Zie'cia Pańska, pi. Pernardyń- 
skim. pr Marjackim do Bazynki. 


È 
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Z ostatniej chwiki, 


MAGAZYN BRONI I AMUNICJI 
W MIESZKANIU STUDENTÓW 
RUSKICH. 


W związku z dochodzeniami w 
sprawie mordu, dokonanego na oso 
bie śp Sobińskiego, organy policyi- 


ladzina 10. Nabożeń:two żałobne | ne przeprowadziły uh. nocv i dziś 
odprzwi rajpzew. ks. arcybiskup R. | rano szereg perlustracji w rozmal- 


tych stronach miasta. Podczas jednej 
z takich rewizii w mieszkaniu na ul 
Bema, zajmowanem przez studen- 
tów gimnazjalnych, znaleziona broń 
i materialy wybuchowe do zapala- 
nia obiekłów tego samego typu. ja- 
kiego używano do aktów terroru w 
roku 1922 Studergi ci należą do na- 
radowoaści ruskiej. 


wardow ski, 

Pb rabożeństwie ruszy pochód p!. 
Mawjachim, gl Bemardyńsktn ul 
06 na cmentarz Łyczakow. 

Nad grobem wygłoszone zostarą 
cztery przemówienia: przedstawi- 
cela Rządu, Kuratorium Lwowskie- 
BO, Nauczycielstwa i Młodzieży. — 


160.000 zł. nagrody za udowodnienie, 
żę Kolumb był Hiszpanem. 


Madryt. (Tel. wł.) 


watelem i Włochem. 


Przed kilku dniami  abchodzono Z okazjl tegorocznego „Dnia Ko- 
À a į Paai: a 
U Madrycie święto narodowe Ti- tumba“, redakcia madryckiej gazety 


„A B C* ogłosiła konkurs va dzie- 
ło, udowadniające, że Kolumb był 
Hiszpanem. Redakcja przeznaczyła 
za najlepsze dzieło nagrodę, w su- 
mie 50.000 pesetów, równająca się 
106.060 złotych. O nagrodę te mogą 
się ubiegać historycy wszystkich 
krajów. a w skład jury wejdą ró: 
wrez 1 zagramicami uczeni. Termin 
nadsyławia prac konkursowych o0- 
znaczono na 1 kwietnia r. 1927. 


Szpajskie, czyk „Dzień Kołumba”. 
Dzień ten jest świętem iberyjskiem 
| rozciąga się również na kraje Po- 
imi owej Ameryki. Uroczystość ro- 
czyta się od defilady wojsk przed 
b kicin Krzysztofa Kolumba, po- 
© delegacje szkolne oraz człon- 
kow 0 poselstw pofudniowo-amery"= 
Kafiekich państw złożyli wieńce. 
W osatuich czakach zauważa się 
His giwi silna chęć udowodnienia 
P=atecznego, że Kolumb był rodom 
via Hłszpenerm. Natomiast Ge- 
wyszwieno wawel po- 
sbnuczu askrywzay. Ameryki, 
comnie. że Kolumb był iej oby- 
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3de Popierajcia cele Towarzystwa 
Szkoły Ludowej. 
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Trzy balony wojskowe zaginęły. 


Warszawa. 20. X. (AW.) Do tej |poleciąły na wschód 


pory nie nadeszia wiadomość i 
losie trzech wojskowych bałonów 
„Lwów*”, „Poznań“ i „Krasów*, 
śtóre wczoraj godz. 2 popoł. z lo- 
tniska Mokotowskiego wysiarto- 
wały na II raid doroczny. Balony 


przypusze 
czaliie w stronę Pińska gnane sil- 
nym wiatrem, Granica w tym kit- 
runku leży w odległości około 490 
km. o1 Warszawy. Przy szylkośc. 
więc 560 km na godzinę balony po” 
winny lecieć najdłużej 6 7 goazin 
z0——— : 


Żarioczne apetyty kamieniczników. 


warszawa. (Tel. wł). 

Do prezydjum Rady ministrów í 
poszczególnych ministerstw zwróciji 
się właściciele domów w Warszawie 
w memoriale z żądaniem zniesienia 
usiawy g ochronie 
też zmiany tej ustawy w taki spo- 
sób, ażeby pobierać można znaczsie 
wyższe czynsze. Wiaścicielę domów 
starają się udowodnić, czynsze 
obecne sa za niskie i domagają się, 
aby podwyższyć ie w dwójtasób. 
Wyzyskać chcąc oni sytuacię obec- 
ną a mianowicie brak mieszkań. 

Memorjał właściciele kamienic 
wywołał welkie oburzenie. Panuje 
urzekonare, żę rząd — który w 
programie swoim postawil na pierw- 
szem miejscu bezwzględną walkę z 


ŻĘ 


Kredyty dla rzemieślników. 


Warszawa. (Tel. wt). 
W P. K. O. cdbyła się konforencja 
w sprawic rozdziału krędytów rze- 
mies'niczych, W komierenen wziął 
udział minister skarbu, minista! prze- 
mysłu i handlu onaz preze; Rady 
współdzielczej pzy Minisierstwiz 
skarbu. W toku obrad ustalono, Że 
zasiłki kredytowe winny być przys 
zuawane ra ten cel przez P. K. O. 
większyn:  ośredkom i skupieniom 
rzeinieślujczym i ponadto, aby Kre- 
dyty były  bizyznane do dalszego 
rordziełu tylko tym instytuciom kre 
dytowym, które należą do Związku 
rewizyinęgo i mogą się wykazać co- 
naimniej rocznym bilansem. Te usta- 
Ime zasady nie wida six odnasuy do 
instytucy;, które wniosły podania o 
kredyt do P. K, O. przed 14 b. m. 
ae! L 
POWSTANIE NA BIAŁORUSI 
Berlin. (Tel. wt.). 
Pisma nieunięckie donoszą z Mo- 
skwy, że władze sowieckie na Bia- 
łorusi zaniepokolone są ukazaniem 
się oddziałów powstańczych "na te- 
1ytorjum gubernii mińskiej i homel- 


skiej, w okręgach: mińskim,  ihu- 
niefiskim,  borysowskiim, habruj- 


skin i mohilewskim. Oddziały pow- 
stańcze liczą przeważnie 25 do 30 
członków, sa dobrze uzbrojone i 
znajdują się pod komendą byiycly 
oficerów armii carskiej, pochadzą- 
cych przeważrie z włościaństwa 
białoruskiego. Powstańcy działają 
pod hasłem wyzwolenia Białej Rusi 
z pod jarzma komunistycznego, oraz 
ustalenia władzy narodowej W 
okolicach miasta Sienno odbyło się 
starcie oddzialu armii czerwonej z 
oddziałem powstańców, na którego 
czele znajduje się kpt Riabcewicz. 
—A—— 


Śniegi w Niemczech. 
Berlin. 20. 10. (PAT.) Z połud- 
niowo-wschodnich Niemiec dono- 
szą © silnych opadach śnieżnych. 
W Krótewcu powłoka Śnieżna wy- 
nesi 11 cm. 


żapisujcie się do Lig! Obrony 
Powietrznej Państwa, 


rlichwą mieszkaniową 


lokatorów lub ; karorów nie 


PIER 


przejdzie W 

krótkiej drodze do Porządku dzien- 
|nego nad uięstychanemi żądaniami 
właścicieli domów. Słusznie wskazu- 
ją na to, że powojenna ochrona lo- 
zozstala ięszcze nigdzie 
zmienioną a nagie jei zniesienie Wy- 
wołałoby konsekwencje katastro, 
faite mie tylko dla milienowych 
rzesz lokatorów, lecz także dla 
Państwa. 

Wszyscy pytają, z jakich źródeł 
pokrywaćby mogli lokatorowie czym 
sze na wypadek gdyby pozwolono je 
podnieść w dwójnasób. O tem wido- 
ieis nie pomyśleli petenci. adzna- 
iczajacy się apetytem zbyt karlocz- 
wym. 


iU 


MARJAWICI U METROPOLITY 
DJONIZEGO. 
Warszawa. (Te: wi). 


Dionizy, płowa 
ceikwi prawosławnej w  Molsc>, 
przyjął dostemików  mawjawickich, 
arcybiskupa Kozłowskiego i visku- 
pów Próckniewskiego i Gołębiow- 
skiego, udzielając im dluższegg Do- 
słuchania, Wizyta biskupów viaria- 
więkich u metropolity prawostaw- 
nego, zmaidiule sig w zwiazku Z 
przewidywaną podróżą. dostojników 
kościoła mariawiekicgo do Jlurnzgli: 
my Zwróczii się oni wobec tego do 
metropolity Dionizego z prośbą o te 
dzietenie im listów pojecaiacech du 
pat'iarchów praweosławyycih, Metro- 
polita Dionizy prośbę tę uwząlednił. 
=x Nm. ~ 
REPRESIJE SOWIECKIE WOBEC 
OPOZYCJI, 
Ryga, (Tel. wł.). 
Z Moskwy donoszą. że poñdanie 
się Trockiego i Zinowiewa dvktatu. 
rze Stalina, wywołału ‘ake nasten. 
stwa niesłychane represie wobce re. 
szty opozycii. 115 grup frakcvimych 
onaz 312 sekcyi opozycji  zostałd 
przymusowo rozwiązanych. a ezło"= 
kowie ich wykluczeni z parti 
104-ch przewoadmiczacych sexcvi J7 
pozycyjnych zostało Brzez G, P. U 
aresztowanych i przeniesionych do 
Moskwy. 
Znaczna część działaczy opozy eyi- 
„nych wycofuje się e życia publięzne- 
go, miedzy innymi żoną  -.enina. 
Krupski i  prawdopodobni: Zino- 
wiew. 


Ks. metropolita 


— 
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Różne. 


X Sukces Walewskiego  Tea'rze 
Wielkim w Poznaniu. odbyła Się 
premiera opery Bolesława Walew- 
skiego „Pomsta Jamikówa" Publ- 
czność i krytyka przyjęty operę bar- 
dze przychyłrie. 

+- Wulkan zieiacy złotew. Z nad 
morza Azowskiego donoszą, że nie= 
czynny już od kilku wieków wulkan 
w pobliżu wsi Bugalmak rozpoczał 
onegdaj ziać ognjem i popiałem o 
dziwnym. kolorze. Chemiczne bada- 
nie tego popioiu wykazało. że za- 
wilera on wcale zmaczny procent 
czystego zlota. 
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„KURJER LWOWSKI”, 


EK KREQNIRA. 


Temm o o z 


„$ > * 
p PAZDZI Dziś: rzym.-kat. 
PA Urszuli pm.gr.-kat. 

2 r Peiahiji. 


Jutro: rzym='kat. 
CZWARTEK Korduli p. gr.-kat. 


ea  Jakowa ap. 
REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH. 


TEATR WIELKI, 

Czwartek 21 bm, „Cyrano de Bergarac" 

Piątek 22 bm. „Przyjaciele“ i Prolog: 
jubileuszowe przedstawienie ku czci 
Aleksandra hr. Fredry. 

Sobota 23 bm. o 3 pop. „Cyrano de 
Bergerae' Przedstawienie dla młodzieży 
Szkolnej. s 

Sobota 23 bm. o 7.30 wiecz. „Łatwiej 
przejść wielbiądowi...* 


TEATR NOWOŚCI. 
Czwartek 21 bm. „Życie paryskie". 
P.ątek 22 bm „Nitouche“. 
Sobota 23 bm „Życie paryskie*. 


REPERTUAR TEATRU MAŁEGO: 
Czwartek o 7:30 „Osiołkowi w żłoby 
daro*, 
Piąteko7.30 „Osłołkowi w żłoby dano“. 
Sobota o 7.30 „Osiołkowi w żłoby 
dano“. 
Niedziela o 4-ej pop. „Azais“ (Ceny 
popularne), 
Niedziela o 7.30 
dano*, 


CO GRAJA DZISIAJ W KINIE: 
kprila: „Nędznicy*. 

Lew: „O czem sie nie myśli“. 

Marysanka; „Chluba kompaniji<. 

Kopernik: „Głos Minaretu*. 

Palace: „Bracia Sch Ilenberg*. 

Chimera" „Gabinet Figur woskowych*. 

Uciecha: „Ukryty S*arb*. 

Nowośzi* Córka Prezydenta*, 

—0OE—— 

— Teatr Wielki. Dziś przepiękna koms- 
dja bohaterska Rostanda: „Cyrano da Bor- 
gerac, — jedna z większych atrakcyj te 
atialnych bieżącego sezonu. 

— Uroczystość Fredrowska w Teatrze 
Wielkim. Cel m uczczenia 50-ej raczicy 
zgon: wielkiego ojca komśdji polskiej, 
Aleksandra ht. Fredrv — którego życie i 
twór zość związane były najtkliwszemi wę- 
złami ze Lwowem i wsch duią Ma opolską 
— odbędzie się jufro w piatek. 22 hm, 
uraczyste przedstawienie, na „tórem nkaże 
się w nowei insstnizacji jedna z najpięk- 
niejszych i ideowo  najszłachetniejszych 
komedyj Fredry:  *Przyjaciele* w wybor- 
nej reprez ntacji artystycznej. Uroczystość 
roznocznie Prolog sceniczny, pióra Świet- 
nego pisarza, Stanisława Wasylewskiego, 
ujmujący w Darwuej wizji scenicznej gen- 
jalną twórczość autora „Zemsty“ i „Ślubów 
panieńskich”. W przedstawieniu uczestni- 
czą artyści, pp: Kwiatkiewiczowa, Trapszo, 
B elecki, D ibrawols i, Dobrzański, Fertner, 
Knobelsdiorf, Przystawski, Ratschka, Szyn- 
dier, i inni pod wytrawną reżyserją Julja- 
na Dobrzeńskiego. Stylowe dekora je Z. 
Balka. W prologu ukaże się autentyczny, 
stylowo odtworzony, gabinet Aleksandra 
hi. Fredry. 


— Teatr Noweści powtarza dziś świetną 
operę kom czną J. Offenbacha: „Życie pa- 
ryskie*, graną z bajecznym  iiumorem 
przez artystów wszystkich trzech działów. 
Cudna muzyka Offenbacha, barwne tańce 
współczesne. układu Józefa Ciesielskiego, 
pomysłowe dekoracje . Z. Balka oraz wy- 
bornie zgraua orkiestra, pod batutą kapel- 


„Osłołkowi w żłoby 
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OD ADMINISTRACJI. 


Wsze!kłe kwoty Pod adresem 
Administracji „Kurjera Lwowskie- 
go” przesyłać należy przekazami 
pocztowemi iub na numer P. K. O. 


153.215. 


Me 

* — Przed Zjazdem Bibljcfilów. Zanowia- 
dającu słę bardzo interesu'ąco H-gi Zjazd 
Biblłofilów Polskich, odbedzie się w War- 
szawie dn. 31 października oraz 1 ł 2 li- 
stopada rb. Uczestnicy Zjazdu otrzymają 
między innemi bezpłatnie kilkadziesiąt 
pięknie wydanych druków stanowiących 
dary poszczególnych Towarzystw Bibljo- 
fiiskich firm wydawniczych. f 

Zapowiedziany jest cały szereg wycie- 
czek. Podczas Zjazdu odbędzie się wielka 
licytacja dział rzadkich i wyczerpanych. 
Wydanv będzie specjalny Katalog licyta- 
cyjny. Członkiem Zjazdu może być każdy, 
tto zapłaci wpisowego Zł 20— Wszelsich 
informacji udziela biuro Komitetu Organi- 
zacyjnego Zjazdu Warszawa (Krucza 49 
m. 10a od 10—2; 5—7 w. 


— Stow. Radjotechnikow Polskich „Koło 
Lwowskie. W czwart. k 2! bm. v godz. 19-ej 
odbędzie się w lokalu Pel. Tow. Polit :ch- 
nicznego (Zimorow cza 9) odrzyi p. Dr 
Tadeusza Malarskiego pt: Zjawiska amisji 
al.ktronów przez zarząca się Ciała i jiga 
teorja. Gosc e mile widziani. 

— —00— 


Kronika Stryjska. 


(Od naszego korespondenta). 
Stryj, w październiku, 

Na „Tydzień lotniczy“ złożyły 
sję u nas tylko 2 dni niedzielne 
poświęcone zbiórce ulicznej Choć 
zbyt częste zbiórki nie bardzo są 
mile u ogółu widziane, efekt byłby 
dość pokaźny, gdyby druga niedzie 
la była pogodna. Mimo to wspa 
niały wojscowy dwupłatowiec szy- 
bował nad miastem w godzinaci 
porannych, dokumentując w ten 
sposób dobitnie uroczystość dnia. 

Szkarlatyna w mieście dalej pa- 
nuje w dość złośliwej formie, za” 
szły bowiem ' ostatnio wypadki 
śmiertelne, Głównym powodem te- 
go jest brak zaufania ludności da 
ochronnego szczepienia, które tu w 
nielcznych tylko wypadkach zasto- 
sowano. 
zakażne, które w naszem mieści: 
grasowały, ustały już w zupeł- 
ności. 

— ver — 
Namiętności królów. 


Lwów, 21 pażdziernika 

Jest rzeczą od daw"a dowiedzio- 
ną, że książęta i królowie zajmują 
się bardzo często pracą nia odpo- 
wiadającą I b dostojnym stanowi- 
skom. Historja przytacza nazwiska 
książąt, którzy uprawiali sami 
swoje ogrody, hodowali kury a 
nawet doili krowy. Niektórzy kró- 
lowie francuscy interesowali się 
oranżerją i winnicą.  Ekscessrz 


m strza T. Seredyńskiego tworzą kapiiainą | Wilhelm znany jest ztego że lubi 


całosć artystyczną. Jutro powraca na. afisz 
Teatru Nowości czaiująca operetka Herve 
go: „Nitouche“ — z p. Rapacką w partji 
tytułowej. 

— „(Osiołkowi w żłoby dano“. Nie jest 
dziwrem, że Świetna ta farsa cieszy się 
w Warszawie i u nas w Teatrze Małym 
tak ogrumnem powodzeniem, gdyż temat 
wyzyskali trancuscy autorzy znakomicia i 
przeprowadzili go w arcydowcipny sposób, 
dając szereg niezrownanych typów ı świet- 
nycn sytuacyj. W okresie ugółnej depresji 
taki wieczór śmiechu spędzony na tej far- 
sie daje ukojenie i za,omaiznie. 


— Z Ogniska Nauczycielskiego. Nadzwy- 
czajne Walne Zgromadzenie członków 
Ogniska Związku P. N.S P. we Lwowie 
oabędzie sią w niedzielą 24 bm. o godzinie 
10-tej rano, w szkcle mgskiej im. Kościusz- 
ki wl. Czarneckiego. 

Na porządku uż ennym oprócz różnych 
spraw ref rat kol. posła J. $mulikowskiego 
pt. Zagadnienia j dnolitej 7-mo klasowej 
szkoły. 

Ze względu na ważneść poruszanych 
spraw obeuość wszysikich członków wy- 
magana 
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bardzo rębać drzewo. Król Emanuel 
jest nam ętnym zbieraczem monet. 
Król belgijski Albert zagłębia się 
chętnie w naukach technicznych i 
lubi sam prowadzić pociąg. Książę 
Walji i excar bułgarski Ferdynand 
też pasjonują się do parowozów. 
Król Alfens XIII ma szczególne za- 
miłowanie; zbiera on mianowicie 
wszystką broń, bomby, ich odłam- 
ki It. p. relikwie, któremi chciano 
skrócić jego życie. Ubiegłej wiosny, 
w czasie pobytu króła w Londynie 
odkryto Spisek na jego życie; 
sprzysiężony posiadał browning 
najnowszego systemu, który natu- 
ralnie Alfons dołączył w tej chwili 
do swojego zbioru. Kolekcja ta 
posiada i flaszeczkę da karmienia 
dzieci; trucizną w niej zawartą pró- 
howano królowicza-niemowla otruć. 
Jest też i szkielet konia, zabitego 
bombą, w czasie zamachu na króla, 
w dau jego ślubu. 


piatek, 27 paźczierniw 


Inne natomiasi chor by: 


Pam a e e e e za 


a 1926. 


anawa na Tan 


— Dziś o godz. 8 wiecz. cdbgdzic , Kurjer Radjowy 


się w sali Instytutu Teclinclcgiczne- 
go (sała żólta) Bourlarda 5.odczyt 
prof. Wi. Różakolskiego p. t.: „Sziu- 
ka życła człowieka przyszłości”, 

Podczas odczytu  demonstrowane 
będą ćwiczenia dla rozwoju sił fizy- 
cztych i duchowych. 

Lv owskie Towarzystwo Foto- 
graiiczne, Sokoła 1. H. p, Na zebra 
mit czwarikewem (2I b. m.) wygło- 
si prof. A. Lenkiewicz odczyt p. t. 
Drobiazgi fotograficzne. Początek o 
6 wieczorem. 

— Nowa apteka we l. wowię. Mi- 
nisterstwo spraw wew. nadało kon- 
cesję na założenie nowej apteki we 


Lwowie przy ul. Piotra i Pawia p. 
Filipow! Barszakowi. 
— Mily sublokator.  Duia 16 bm. 


sublokater Antoniny Michatskiel, do- 
zorczyni domu przy ul. Leszczyń- 
skiego 6., skradl jei z mieszkania 
zamkniętego zegarek srebrny. l pa- 
rę mesztów, 4 koszule damskie i 
gotówkę w wysokości 65 zł. Chcąc 
ją trzytem pozbawić przyjemności 
wygizewania Się w mroźne dni zi- 
mowe poszarpał nożem pierzynę i 
poduszkę. wyrządzając szkodę na 
500 zł. 

— Pomysłowi alchemizy, Dia 19 
b.'m na placu Krakowskim nieznani 
sprawcy sprzedaj Euzekiuszowi Le- 
śniewskiswu, (osiodzącemu z wsi 
Zamek. powiatu Biłgorajskiago mo. 
siężny zegarek, za który naiwny na 
bywca zapłacił 20) złotych. 
Włamanie. Do zamkniętego 
mieszkania p. Wladyslawa Adam- 
czaka. zamieszkałego przy ul. Ką- 
pelnej 3, włatnał się jakiś rzezimie- 
szek zabierając stamtąd 2 poduszki, 
karę, damski kostium granatowy, 
2 damskie sukienki, jedno męskie 
ubranie, intro mesie, poszwę ma pie 
rzynę, [2 par bucików. Szkoda wy- 
nosi okolo 400 zł. 

P. Urien S:ricker, dyrektor banku 
donosi, że do zamkniętego mieszka- 
ma iego przy ul. Zimorowicza 4, 
wkradł się uieznany złoczyńca za- 
bicrając stamtąd większą ilość bieli- 
may i garderoby. Poszkodowany 
oblicza straty na 1100 zł. 

1a sama przykrość spotkała urzę- 
dnika prywatnego p. Maksymiliana 
Bruckera, zamieszkałego przy ul. 
Kailątaa 7, któremu skradziona z 
mieszkania garderobg wartości 
350 zł. : 

— Sprzemiewierzenie. Zofia Diilt, 
doniosła na Vi. komisarjat P. P., że 
Julia Domarazen zamieszkała rze- 
komo przy ul. Kleparowiskiej sprze- 
uńewierzyłu ia jej szkodę 1 zegarek 
złoty wartości 150 zł, 

— Kradzieże. Nieznany sprawca 
dostał się zapomocą dobranego kiu- 
oza do mieszkania Heleny Segel, 
zam. przy ul. Puławskiego 14, i 
skradł na jej szkodę raglan popikla- 
ty wartości 270 zł. 

———— 


M. GESZWINDOWA 


Redaktorka działu robót ręcznych 


„Świata kobiecego”. 


Przygotowuje wzorem szkół zagranicznych 
do samodzielnej, twórczej. pracy w przemy- 
śle artystycznym. 

Nauka obejmuje: rysunek kompozycyjny 
dla tkactwa, Wafclarstwa, keronkarstwa, ro- 
bót metajewych i ceramicznych, 

Teorja harmon]i barw, modelowanie, per- 
spektywa, geometrja wykreślna. Hist. sztuki 
I kostjumu, towareznawstwo. 

Hafty, koronki, batiki, roboty w metalu 
skórze i drzewie. 

Zgłoszenia przyjmuje przedpołu- 
dniem. UL Reja 3, prawy parter. 
wp 
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Program radjokoncertów na dziś: 


Warszawa (40:.) Godz. 17.30 Kos- 
cert popoludriowy. -— Gadz. 20.07 
koncert wieczorny. 

Paryż (1750) Godz, 16.45, Muzyka 
klasyczra. 

Wieden (531) Godz. 20.05. Wie: 
czór Ľallady. Ioeklarnacia kiku wy= 
tranych caliad. 

Zurych (513). Godz. 20.00 kot: 
ceri wieczorny z udziałem orwiestry 
mandc'rristów, 

Frankfurt (470) Godz. 21.15. Wie- 
czór muzyki operowej. 

Lipsk (452) Godz. 19.30. Trunsme 
sia z nowego teatru w Lipsku , Ba- 
ron Cygański" operetka w trzech 
attach Stranssa. 

Rzym (425) Godz. 21.00. Wy:ąiki 
z opery „Manon“ przez Masseneta. 

Wrocław (418) Godz. 22.30, Mu- 
zyka taneczra. 

Hamburg (£92) Godz. 20.15 W 
wisko słuchcwę „Lalka“. 

Oslo (282) Godz.. 21.36. Ken: 
na skrzypcach z akompanjanie 
fortepianu. 


POSTEPY W RADJOFOTOGS 4: 


Znaną jest rzeczą, że wsze w 
pokowe wynalazki, polegar 
kszości wypadków. na zasao 
dziwiające prostych i meck 
wanvch. Kte zna n. p zasać: 
grafii bez drutu mus się mru: ds- 
wić, dlaczego prosta ta main 
nie powstała raezej prędzej 
ciężki i bardzo spompiikowany : 
ceder telcerafji drutowe Pods 
prostym i łatwym jest punkt v 
przy radiofotografii, oparte; "a 
nej jeszcze przed stu laty z. 
szkota Backwella, mżywan: 
przy przesyłaniu fotograf z3 co" 
cą drutów ielegraficznych. 

Stacia nadawczą postada obr 
cy się walec, na którym przytacore 
dzanty rysunek atramentowy .*: 
zu przenieść się mającego. dps x 
dni system sztyftów, włączonych w 
prąd elektryczny, przesuwa sh 
obrazie, a ponieważ atrament n 
przewodzi elektrvczeości, przeto w 
iniejscach odpowiednich pran 
przerywa, tworząc lukę. Luki owe 
zaznaczają się na walcu odhiorczym. 
ustawionym w stacji odległe; i two- 
rzą odpowiednik rysunku wysyla- 
nego. 

Oto zasada cokolwiek skonipliko: 
wama, jeżeli chodzi o zastosowano 
jaj do radloodbiornika. Zamiast słu- 
chawek, włączasz w Swój apara: — 
kupiory w frmie Radio „ Kimofot 
we Lwowie — ul. 3-g0 Maja Ila — 
ed powiedni przyrządzik, którym od- 
bierasz obrazy wzrokowe zamiast 
fal słuchowych. 

Zasada kryształu z bajki arabskiej, 
w którym widać wszystko ma Świe- 
cie. jast właśnie faktem dokoranyni, 
tylko niestety ra razie dość koszto 
wnym, bo aparacik taki kosziuje o- 
becniie okolo 306 dol. ameryk. Jest 
więc na razie dostepny tylko dla 
tych, którzy cję starają o rękę księż- 
niczki z Bagdadu... 


Staruszka 80-cioletnia niegdyś 
zamożną, dziś podupadła, niezdol- 
na do Żadnej pracy zarobkowej 
i pozbawiona zupełnie środków 
do życia. apelujs za naszem po- 
średnictwem do dobrych serc Czy- 
telników i prosi o jakiekolwiek 
wsparcie. Na żądanie adres wska- 
że administracja pod szyfrą dla 
„80-cio letniej staruszki“. 
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„KURJER LWOWSKI”. 


Kurjer ekonomiczny. 


PRODUKCJA ROPY BORYSŁAW- 
SKIEJ W M. WRZEŚNIU. 
Lwów, 21 października. 

Ogólna produkcja ropy bony- 
Sławskiej i mraźnickiej górnej wy- 
niosła ye wrześniu 4331.81 cystern 
dzręsięciotonowych, zmniejszyła się 
więc w porównaniu z sierpniem 0 
172 cysterny. Przeciętna dzienna 
Produkcja wyniosła 143.14 cystern, 
Podczas gdy w sierpmm 144.02, we 
wrześniu zaś 1925 r. — 147.53 cy- 
stern. Przyczyna dalszego zmniej- 
szamia się produkcji był po częścł 
brak gotówki na dalsze wiercenia 


w nowych szybach, iakoteż zarnieje 


szenię się pprodukcji w starych 


„Szybach. Największą ilość ropy wy- 


brodukowały i odtidczyły następu- 
Pujące towarzystwa: Silva Plama i 
timanowa razem 657.71 „cystern, 
Premjer i Małopolski Przemysit Na- 
ftowy razem 628.59, Fanto 591.54, 
Nafta -- 491.82, Galicja 364.20, Dą- 
browa 305.56, Bracia Nobe! 304.22 
cystern. Pirdukcia Polskiei Nafty: 
Zwiększa się obecnie z miesiąca na 
miesiąc W lipcu wynosiła . ona 
tylko 12.16 cystern, w Sierpniu 
15.54, we wrześniu iuź 20.16 cy- 
Stern. Podobnie, jak w sierpniu za- 
uważyć można było również we 
wrześmiu tendencję firm _ (mniej- 
Szych zwłaszcza) do podejmowani 
wiercenia w szybach znajdniących 
się w zastoju, Jest to zupelnie zro- 
zume, jeśli się weżmie pod uwwa- 
5; że cena ropy skoczyła z 190 
dolarów początkowo na 220, obe- 
chłe zaś na blisko 250 dolarów za 
“agom co przyrisać należy znacz- 
lemu zwiększeniu się eksportu do 
CzechosłówaGi „oraz do innych kra- 
jow, Wzrost, wywozu  wytwołaty 
jest spadkiem produkcji w Ameryce 
oraz strakiem węglowym w An- 
Shi, co zuursza tamtejsze fabryki do 
używania opału ropnego. 


PAŃSTWOWY BANK ROLNY. 

Odbyło się posiedzenie nowo-mia- 
howancj Rady radzorczej Państwo 
wego Banku kolmego, na którem mi- 
nistar Stasiewicz dat poglad na do- 
tychczasową owocną działalność 
Banku i naszkicował rego zadamia na 
przyszłość Gświadczy? on że w 
rządzie rozważana jest koncepcia 
złaczenia Ministerstwa rolnictwa i 
reform rolnych. 

Po przenówicniu prezesa Banku 
erof. Bujaka, Rada zatwiaśdziła bi- 
laiis i rachunki Bamlyr za rok 1925, 


- zainykający sie suma zysków 976.655 


zł. 10 gr, Z suty tej odisao na te- 
zerwy ctdlie 1 rezerwy” listów * ża» 
sttwnycił sune ca. 700.800 zt.. reszte 
zaś przeznaczono na fundusze eme- 
bytuje, ma dobroczynność, retmute> 
rację oraz ra subsydiwm dla Towa- 
ksi twa „wiosek Kościuszkow- 
>bicn" 


KONTYNGENT NA PRZYWÓZ 
ŚLIWEK. 

Izba hsndlowa i przeriysłowa za» 
Wiadamia, że usialony: został na o- 
Kres czasn do końca bieżącego roku 
kontyageni ta śliwki suszone z Ju- 
SOsławii graz koryntki z Grecji. Od- 
noire pedania złożyć należy =poso- 
bem dotychczasowym w Izbie ban- 
3 lowei © przemysłowej we Lwowis 
„09 cnia 27 paździemnika b. r. włącz: 
me. Faktury, względnie korespon- 
«encie stwierdzające istotaość tran- 
*akcji, doiączore być moga dodat- 
kowo o 10 dni później. 

—— 


GIELDA LWOWSKA. 

W dzialce raperów dywidenda- 
wych duży popyt za Chodorowem, 
który podrożał w ciągu wczorajsze- 
go zebrarią (20 bm.) o 5 Zł. na sztu- 
ce. Podaż okazała się uieaostatecz- 
rą. Także interesowano się akcjami 


Barku Przemysłowego, transakcii 
większych ie zawieraro z braku 


towaru. Akcie Nitrat w zaofiarowa- 
tia bez nabywców. Peradto kupo- 
wano: Tespv, Zieleniewskiego, Bro- 
wary, Lokomotywy. Gmielów, Ga- 
zolinę, Qikos. Pol Nafte, Parowozy. 
Akcje handlowe w zaniedbaniu, Ten- 
deneja chwierma, Usposobienie oży: 
wione. + 

Kotowane: Bk. Preemyslowy 0.17, 
0.18; Brewary 120: Chodorow 120. 
121: Ćmielów 0.26: i-okomotywy 
1.65; Gazcljna 2.30, 2.55; Niemojow: 
«xi "0.45% Oikos 27: Parowozy DAJĘ 
Poł. Nafta 0.35; Tesp 15, 18.25 8.50, 
Zieleniewski 13.35. 


OBROTY PRYWATNE. 

Wczoraj tendencja chwiema, lek. 
ko zniżkocwa Obrót ożywiony. 

Dolar umeryk 901 do 901:*; Gl. 
kanad. 8.95 ac 806; kow. czesk. 325 
do 0.2655: leje 0.04 do 0.04%: frank 
franc 0.25 do 0.258; frank szwajcar 
1.70 do 1.75; fumty szteri, 4000 do 
43.40. 

Złoto: 26 kor. 35.80 do 3620; 2 
fank- 33.25 Go 33.60; 20 mark, 42.20) 
do 42.50 10 rubli 45.50 do 46.00, 

Srebro: kor. austr. 0.65 do 0.66: 
5 kor 350 du 3.60; floreany 175 do 
1.80: reble 2.50 de 290; kozieiki za 
rubeł 1.40 do 1,45. 

GIELDA ZBOŻOWA. 

Dla aprewizacji Sląska poszukiwa 
to pszeńjcę i żyto rzy słabej poda- 
ży. rlreczkaą w pomycig, drożcie. — 
Totdencja naogół utrzymana, Uspo- 
sobte cżyw'ione. 

Hreczka 31.00 —— 32.00 zł. Otręby 
żytnie bez werka 17,25 — 17,50 zł 
Otwieby przenne bez wciska 17.00 zł. 
Owies 26.50 — 27.50. Ziemniaki prze- 
mysłowe (6.00 — 6.50 zł 

Notowano; pszenica dworska 45 
— 46, zkiorowąa 42.59 -— 40.50, żyto 
3150 — 325, dęczmiłień browarn. 
20.50 — 31.50, przemiałowy 238 — 
29, pastewity 25.50 — 26.50. kukuru- 
Cza mumuńska 29.60 — 30.59, fasola 
tiata 38 -- 40. kolorowa 30 — 32, 
krasa 36 — 35, groch półwiktoria 
70 — 76, polry 45 — 50, bobik 31 — 
33, wylka 24 — 36, sianę słodkie pra- 
sowane S — 9. słoma prasawawa 4 
— 4.25, kasza kneczama 507% catów- 
ki i.50% polówki 63 — 65, jęczmien- 
ma-48 — 40, pecak 47.50 — 48, koni 
szyja czerwona 315 — 360, mak nie. 
bieski 150 -— 160, worki tutowe wy- 
rcbu Warta 190, worki używane 
LB ża sztukę. 


ZE STATYSTYKI MŁYNÓW. 
Lwów. 21 pąździernika. 

Ogólna osé młynów  zgrupowak- 
nych w Związku Miynamnzy: Piol- 
skich dosięga 11.763. W tem mły- 
nów motorowych jest 519, panowyci 
667, wodnych 4.188, wiatraków zaś 
6.389, Najwięcej młynów jest w sta- 
rostwie rówieńskiem (353), qJ 
towskiem (268). kozienickiem (189), 
koiskiem (189). kaliskiem (188), nie- 
świeskiem, (175) 1 innych. 

Wśród lych jednak przeważają 
głównie wiatraki i mtywy wodne. 
Najmniej młynów, lecz za to więcej 
wśród: nich parowych i motorowych, 
jest w starostwie cheimskiem (5 
miasto Chełm), płońskiem (6). sej- 
neńskiem (7), bielsk'em i białowie- 
skiem (po 8) i astrów-lomżyńskiem 


„jęk. 22 paździermika 1945 


KURJER SPORTOWY, 
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POLSKA . AUSTRIA W KRA- 
KOWIE? 

Wiedeński „Sportiagbłac. donasi 
iż pertraktacie P. Z. P, N-u z Austr 
Związkiem Piri Nożnej o rozegrane 
pierwszych mięczypaństwowych za- 
wqedów międzw wymieniony 
związkami są na ukończeniu, Zawc: 
dy odbyłyky się w Krakowie. w 
dniu 7-go listopada. W tym samya 
dniu gra Szwecja z Austrią w Wię- 
dniu. 


"St Lonis, Sparta (Praga). AÑ 
Stars 5*3 (2.1). 


„anori“ Nr. 195 opuścił prasę. Za- 
wiera: Fchia pobytu w Skandynawii 
(wywiad z reprez, graczami Polski), 
Dot:tadne sprawozdalie z zawodów 
Warta —Pogofń (wywiady), Wiado- 
mości z wszystkich dziedzin sporto - 
wych, Rozmajtości i t. d. Adres re 
dakcji i Administracji: Hotel Europe): 
ski. 

Balcer, znany gracz i lekkoatleta 
Wisły krakowskiej, opuści! Kraków 
ji wdał sie na stale do Połanariu. 

Rieg na przełaj o mistrzostwo Pol- 
ski, odbedzie sie staraniem P, Z. L. 
A. w Warszawie. dma 31 b. m, © gor 
dzinie 12-ter  Zgłoszewią do zawo- 
dów przyjmuje P. Z. L. A. do dnia 
23 b. m. wiącznie. 

KZ O. P, N. zasuspendował 59 
kiubów za niewpłacenie wkładek. 

Olinpiada zimowa w roku 1927, 
odbedzie się w St Moritz, więdzy 1 
do 19 lutego. Program obeimuie za 
wody łyżwiarskie na 5060, 1.509 i 10 
tysięcy metrów. zawody fyżwiarsicie 
w jeździe! sztucznej i parami dla pań 
ipamów,  btockey lodowy, curling, 
skikjóring, patrolowy bieg wojsko. 
wyna nartach. -~ skóki narcjąrskie, 
bieg narciarski, długodystansowy o- 
raz zawody satreczkowe. 

Wydział Koła Dziennikarzy Spor- 
towych we Lwowie, zawiadamia 
swych członków, że p'enarne zebra- 
tie Koła Dziennikanzy, odbędzie się 
wę wtorek, drja 26 b. m. w lekalu 
Koła w Hutelu Europejskim (plac 
Mariacki 1. 4) z referatem p. tyt. „O 
niektórych zagadnieniach publicy- 
styki sportowej“. Po referacie gys- 
kusia nad nim, oraz ewentualne 
wnioski w sprawach Koła. Początek 
referatu o godzinie 7.30 (19.30) wie- 
fzoreta. 

Nadzwyczaine walne Zgromądze. 
me Akademickiego Związku Sporto- 
wego we Lwowie, odbędzie się w 
niedziele. dnia 31 października b. r. 
o gbdzinie 10 rano wi sai XIV. gma, 
chu starego Uniwersytetu Jana Kazi- 


mierza, pzy ui. św. Mikołaja. W 
razie braku wymaganego statuter 


kompletu, następne nadzwyczajne 
walne zgremadzcnie odbedzie się o 
godzinie H ruzedpołudniem, bez 
wzgledu ta ilość obecnych człon- 
ków Na porządku dzłemnym: 1. U- 
zupełsierie Wydziału A. ZS: 2 

Wnioski i zapytania. 

Z Lwowskiego Klubu Teunisowego. 
W! niedziele, dnia 24 października b. 
toku, odbędą się ma kortach Lwów 
skiego Ktubu Tenisowego rozzryw 
ki międzykiubowe, z Klubami. „Po- 
goń, „Czarni, „Lechia“ i „kiasmo 
nea“. Początek wozgrywek o godzi 
nie 9-tej 


Apel do serc litościwych. Staru- 
szek 80-letni, były ziemianin z braku 
srodków do życia ginie z głodu — jako 
zasługującego na względy, polecamy 
go gorąco łaskawej opiece społeczeń= 
stwa. — Łaskawe datki przyjmuje 
admónistracja dla Staruszka 1926. 


Z Lwowskiego Towarzystwa Ły« 
żzwiarskicgo. W niedziele, dnia 74 pa- 
¿dziernika b. r. odbędzie si} walse 
zenomadzenie członkow Lwowskie- 
go Towarzystwa Łyzwiarskisgo w 
lokalu przy ul Pełczyńskier 57. — 
Początek o Ycćztmie 10-tej w razie 
braku kempietu c zgodzie 10.30. — 
Upsasza się P. T. Człoaków o b: 
czne jawienię się. 


żanisujcie sią de Ligi Cbrony 
Powietrzne! Państwa, 


Czytajcie 


„ERA LADY 


MIEJSKI TEATR WIEL%| 
Poozątak przedstawień o godz. 7'30 


Czwartek 21 października 1926. 


Cyrano de Bergerac 


komedja bohaterska w 5 akt Edmunda 

Rostanda. — Tłum. M. Konopnickiej i 

w. Zagórskiego. liustracja muzyczna ja” 
rosława Leszczyńskiego. 


OSOBY: 

w okeani Magg. de Robin A, Halska 
O<hmistrzyn H. Rowińską 
Alkandrą J; Bielęcką 
Hrabia de Guichy Kieszczyński 
Wicehrąbia de Valvert LĄ Szyndler 
Margrabia |-szy „ Morzewski 
Paź I-szy Z. Grzębską 
Paż Jl-gi Smereczanka 


Cyrano de Bergerac 
Chrystjan de Neuvilette 
Cariba de Castel Ja- 
ionu, kapitan kadetów 
Le Bret, przylaciel Cye |; 
eta 
uigy 
Brissątlle 
Baron de Pagrescou( ; 
de CGolignae $ M. Winkler 

a 

|=) 


J. Strachocki 
K. Knobejsdart 


M. Bielecki 
. Guttner 


oczyrkiewieł 
T. Przystawski 


adec 


w 


Barov de Casterge de j 

Baahuzae Lagui w. Przebińsk 
ron dę Antignaue- 

saper dẹ Hillö- 


te W. Brochwicz 
Baron de Castel Marj 


lupy W. Zabielski 
Ragueneau E. Fertner 
Liża, jego żona R. Lewicka 
Montfleury H. Czaki 
Bellerose E. Kalinowski 
Jodelet W, Zabielski 
de' Arteguau T. Akszyński 
Ligniere ]. Dobrzański 


L Ładosiówna 
H. Cehakówna 
H. Czaki 

J. Poraska 

L. Neuman 
Reżysar janusz Strachocki. 
i- 


TEATR NOWOSCI. 


Czwartek 21 października 1926. 
| życie Paryskie 


Opera komięzńa w 9-cju akt. 


Siostra Marta 
Siostra Maria 
Alm 
Dziewczynka 
Literat 


OSOBY: 

Baron de Gondremarck Tatrzański 
Frick Sowiński 
Prosper Kalinowski 
Bobinet Ruszkowski 
Raul de Gardefeu Waąwrzkowicz 
Urbań Paszkowski 
Józef, przewodnik Kopczewski 
Gontran Bojanowski 
Alfons, służący Raula Szymañski 
Baronowa Krystyna de 

Gangremarck Łozińska 
Pani de Quimper-Karadec, , 

wdowa Kasprowiczowa 
Paulina Korablanka 
Metella Brzeska 
Gabrje Grabowska 
Pani de Folle-Verdure Żelichowski 
Leonja Ostrowska 
Łudwika Okońska 
Klara - Popowicz 
Bazylijczy Szmidtówna 
Urzędnik ruchu Bykowski 


tI) 


| 
=) 


„KURJER LWOWSKI pietek, 22 października 1925. 


POLECAMY 
WSZELKIE NAJPRZEDNIEJSZE GATUNKI 


CUK ie AT 


SPRZEDAŻ DETAJLICZNA. 


+Y TER 


PPR 


L/*""ÓRwwW 


Bolimów, 1. 


LNV"ÓW 


Bolimów, 1. 


NAJTANIEJ 
TIINV LYN 


Na miecenie telefoniczne nre 


s a 
Z—3-31 dostarczamy do domu. A 


EENE 


Nauka i wychowanie, 


jaa 


parme prawie wyucza =" 

nografji I'stownie Red»: - 
cja Stenografa polski go, 
Warszawa, Szcezygia 12. 2534 


ZAKŁADY GRAFICZNE 


A. HEGEDÜS 


gia BB. mmmn Baine 
ie Si | Modna NABY A PIENIĄDZE É Swe wlosy ibr 


wykonują pierwszorzędnie: AKCJE, ETY ROGRFELLER — choćby wy- R aapa h A 


KETY, 
SYGNATURY, PAPIE- 


RY WARTOŚCIOWE, dał miljony — nie przeczyta | lor i młodzińczy ny. 
PLAKATY, REKLAMY, lepszej książki, niż powieść : dzięki użyźta | 
NUTY, DYPLOMY, Tołstoja, Stevensona, Hamsu= ENTAROLU 


nadto WYROBY LITO- 
GRAFICZNE  TŁOGZO- 
ME, oraz wszelkie ros 


na, Wellsa, którą każdy dziś 


bez farbowania. Su: | 
może dostać za 95 groszy, 


dnoc eśni« jako zn Í 


LG of cji ZA CERĘ NAJDORSZEGA PUDEKKĄ i ty środek do piek s= 
nia wł sów. Uz 

Mia żumya | | 
BIBLJOTEKA GROSZOWA ERA pok | 

W CHODZĄCE. WARSZAWA, MONIUSZKI 11. KPE U Wy 

TELEFON: 19-14. W ostatnich tygodniach wydała: $ = 
b. Tatsfof — Hadżi-Murat ORTEPIANY, PIAS 
IR. b. SevsRe0n — Djament Radży SEA ET oiny 

ART ZAKŁAD RYTOWNICZY I WY- | Strindberg, Hamzsun— Opowieści , puje gotówką: Hahak. b 
TWÓRNIA PIECZĘCI KAUCZUKOWYCH M. G. Wells — Kraina Ślepców ska 21 I p. Telefon 35-45 

— e s m m U Je — 4 
Gustawy Micińskiej i ‘Adali Dyganiński — | RAZA 
Lwów, Batorego 22/1 i Na warszawskim bruku. IN SER U J CI E 

wykonuje herby, monogramy w złocie i srebrze, odznak | twydania zbłorowego tom pierwszy). ) 
dla P. T. Towarzystw po bardzo przystępnej cenie |. j (Drukujemy: Benneta, Dostojewskiego, e 
Agenturom wysoką prowizję. 2590 i Coliodlego, Jokaya, Walter Scotta. . Ę w 
Z powodu przemiany Sp. Akcyjnej na Skę udziało- | Tam 26 gr. Abonament kwartalny 3.85. ga { f iml 
wą, odstąpi Zarząd Sp. Akc. „Dla prengmipajszć m. germo mogi A unero voystip! f 
i „ dodałk młodzieży, 

„RKRYNGRAF | ap” sredni 


Kupno i sprzedsź. 


MPE antyczne używane 
i nowe różnych pokoi 
jakoteż a poleca 


70 udziałów z Oddziału lwowskiego bez długów i obcią- 
żeń poważnemu reflektantowi, Ua gotówką 
na razie 30 do 40. złotycb. 3036 


Oddział obejmuje hurtownię i sklep artykułów liturgicz- 
nych, pracownię oraz negrografję. 


Szczegółowych informacji tylko poważnym reflektantom wp. W sei 
udzieli Dyrektor Oddziału we Lwowie pl. Trybunalski n — č 
L 1., lub Dyrekcja Ski Akcyjnej Kraków nl. Krupnicza L. 6. [FORTEPIAN lub pianino 


MODNE ! PRAKTYCZN kupię zaraz. Gotówka 
ta Sa Nowacki Pańska 17. 3056 


iW'elka fabryka pierników i 
cukierków nowocześnie 
urządzona, z wielkopańszą 

0 aa | komfortową willą z powodu 
sę del s rodzin- 

nych zaraz do sprzedania: 

i UNA i IUNI! l | i | POLECA NA DOGODNYCH WARUNKACH Gó przejęcia Potrzeba otal 


i PRZERABIA 500.000 zł. Zgłoszenia do 


Ciepłe mieszkanie 


po obsadzeniu w piecu patent. admin. „Kurjera Lw.“ poć 
MULTIPLIKATORA OGRZEWANIA ik | JYSK 
Or. Inż. W. P. Kłobukowski i S-ka z e. a. LUDWIK MARK (GROBOWIEC. na cmenta 


rzu Łyczakowskim przy 
TELEF. 26-83. SŁOWACKIEGO 2. głównej drodze poniżej poło. 
wy ceny sprzedam. Oferty 
pod „QGrobowiac 3000% dg 
admin. „Kurjera Lw.* 305 


Warszawa, Wspólna 71, Tel. 15-04, 
Przedstawicielstwa  powierzamy  przedsiębior= 
stwom robót zduńskich. 3054 


ROK ZAŁOŻENIA 1899. 


M, A, AUGUSTYN 


magazyn futer p: ; SA NIEDOŚCIGNIONE PO ka w kreiki grasie agaca przyrog 

i Iki , APR Rar ag AE na wadze, kwitnący wygląd oraz pełna. piękne kszia 
WWE OGŁ prz a Aa | e lal ABRYKA w LES ATAR (O USIKJ;CYJ | ciała (u pań przepyszny biust) potęgują chęć do pracy 
H p i = wzmacniają krew i nerwy. Ówarant. jako niceszkod” 


mğs PRZECIWKO SZCZUPŁOŚCI 


używać stale należy oddawna uznanych Wachodnich 
Pigułek Wzmacniających „Orient Kraft Pullen" 


2971 Lwów, ul. Rutowskiego 1. 7. i zalec- przez lekarzy. Wiele podziękowań. Cena paczk! 


IM < 4 SEA MESTCEĘTU zł. 8. Dr. Hugo Caro, Sp. z o. o. Gdańsk. 61. 3050 
| erimaiter Ultramaryna | wszelkie produkta Ona kupują: sprzedaje FUTRA w o uuktuanie PRACOWNIA FUTER 

jest bezwzględnie najlepszą 1 nejwydatniejsz 8 w 57 ij Ę 

int oador Noi das i abe Mals Fa Polski Towar" Ska KÓW, Kopernika g KAROLA SCHURERA 


Odznaczona na wystawach w Brukseli i Mediolanie AP 
złotymi medalami. 2290 telef. 8-96, 48-31. adr. telegr. „Towpol”. „77 | LWÓW 3049 Senatorska 10. 


OK a a paa 
7 ; asy Mamie , 3gr Nadesłana I nakrologja mie 30 gr3 
Ceny cyłoszeń Za wlarsz milimatrowy zwyczajny za takstam miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 1% gr. stana I nakrolog] jscowe 


« zamiejscowe 40 gr. zagraniczne 45 gr. Po kronice, komunikaty, paski i insaraty na stronicach tekstowych miejscowe 36 gr. zamiejscowe 46 gr 
zagraniczne 54 gr Kron Ka, repertuar dział ekonomiczny miejscowe 40 gr. zamiejscowe 50 gr. zagraniczne 60 gr. Na pierwsza] stronie miejscowe 50 gr. zamiejscowe 65 gr 
zagraniczne 75 gr Drobna ogłoszenia za słowo miejscowe 6 gr. zamiejscowe 8 gr. zagraniczne 9 gr. kupno i sprzedaż miejscowe 8 gr. zamiejscowe 10 gr. zagranicczne 
12 gr. matrymonialne, korespongencja prywatna miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. poszukujących pracy za słowo 2 gr. W drobnych ogłoszeniach słowo 

tłustym drukiem podwójnie. 


'alanem Nowej Polskiej Spółki Wydawniczej Sp. z ogr. odp. Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroiński, 
tista pocztowa uiszczuna gotówką. Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17, lal.2%-13, 
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